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• a nowym elap1e 
ok 1950-piermszg rok Planu 6-letniego 
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ĄBSZAWA (PAP) PręZ)'1'.łen,t; bnym.iogo wysiłku, ale i wielkie
, lłoleslaw Jłierut \vygłosl 10 h•rtu. Dla pom~ś~ego wyko• 

·Pir radio następujące 1>ręd.Zie nil- ~ia planu potrzeba było nie tył· 
~ne: ko wytrwałej wolł kie'town"ctwa. 
~yw ! Siostry i Bradat ale ł fłę'&o~j ufnoścj. zwartości, 

"'lohł witają dziś 1udzłe w świadomości, zapałufpahiotyzmo 
c P Nowy Rok 19511. Z du· wykonjąeych ten plan mu pra· 

l
~Jeniem żegnamJ Jł?ll" eujący :Ja. 
~-płodny ł twórc~ rok Przypomnijmy sobie warunki 
y. nas1!ego życia w okresie · poprze-
d polskl z prndzhv1t „„ dzającym Plan Trzyletni, w ~kr..:

t 'ę podsunie.wuj~ dzii ~n._ s·e już pokojowym, ale ug:naj'l· 
ef pracy '" :toku ubie.;łym. cym się pod ciężarami sk\ltków 

t'iyź n~e młtlJl1 prawa do rado- wojny, skutków wprost przeraża
ł dumy, nom zakończyłiłr : jących. Były to lata 1945 - 1946. 
y$lnie - juł łl:t dwa miesiące Gdzie s:ęgnąć ok!em sterczalt ru-

terminem - pierwsty nasz iny. Miliony "ludzi wędrowaly, 
• tw6rety 1l!zyletni Plan wracając z obozów, zm:en aj•c sta

dOWJ' ~j Polski! re siedziby, szukaj4c pracy i achro-
1ł to pneciei- plan. śmiały, ale i ~en·a. W roku 1945 połowa ziemi 

dny, " macający nie łylko o!· 9'rnej leżała odłogiem. 
I 

Mamy prawo do ·radości i d1,Jmyl 

clnlu ,3 stycri\fa 19$0 r. o 11td1. '11.~ od~lzle elt w 40111hetie 
Wau 1 PZPR. ul, Si'lllkiłt11'icu ~r 49a pl.ftw.ne po1ie1h:enie l>6fltlijt.j 
Klhra1 ji :Szkoleniowej z lla$łt,ll"Jłcpą porz,rlk~ dtiennym: 

l) Sp„wozdanie prrewodnicqcyr BticlnitO'!ądt Komi ji ~oJ~io-
W;rCh o pracy 1:rkól ~;eCZOl'GW)'ch. • 

2l Sprawoia1m1e kierowników Wydziałtiw l'°ropag~ndy K.D. o mi· 
kach irraer kłJraów p1rtyjnych I-go ttopnia. 
SprewozdaniQ Kierowoików W3 d1. Propagandy K 1). • ~et lr.ółek 
Nmolu:rtałrefti~tlt ltUdiuj•c1th łfclerya Tow1r1yt.a St•1iwa. 
:W7t7Ctne dal zeJ litttJ. 

~aeniu ohowitzani 4 ,,.-.1,~ uwał -t'S tllłenkiw Uaildf.) 
Kom ~ol~ioWej ~lo„ąwfe P"11di6w d1ielnlcew1o,h ICo...U.jf zkęi, 
1,ift'io" • ~,1rfr, 1 ~· tro'k•orry W,dL 'Prop$i;,dr ora ł.lerliwnlcy 
l W) kJ11\ł~„·- iettoro~'ldr "kt'lł poli~111ycJ&, 

W'ydlli•1 P.r911a~r. K„l.łllT'f t Oiiwła1y 
ł'Cóalitti:o ł..~e;o 

l'.-ltluej Zjed11e~a11rj P.aJ'łU lłoJiotnicaeJ 

Szybkie tempo uprzemysłowienia Polski · 
Natom!ast faktem jest, że szybki 

wuost produkcji przemysłowej i 
rolnej w Polsce podnosi z roku na 
tok poziom życia materialnego i 
kultutalnego polskiego ludu „.a
cującego w m~eścle i na wsi. 

Na dalszy wzrost FOZiomu życia 
materialnego i kulturalnego mas 
pracujących, które stanowią olbrzy 
mią większość nasze;;o narodu, wy 
w:erać będz:e decydujący wpływ 

szybkie uprzemysłowienie Polski. 
Od końca 1946 r. do połov:y rok4_ 

1949 liczba pracowników najem· 
nych w mieście wzrosła o 1,100,000 
:;. o 40 proc. Mlodz:eż robotn'.cza i 
chłopska w coraz większej l lczbie 
zdobywa możr.ość nauki w sz'ko· 
łach średn 'ch i zawodowych oraz 
uczeln'ach wyższych, korzystając 
z pomocy państwa, samorządów I 
organizacji społecznych. 

Człowiek - najcenniejszym skarbem narodu 
· Najcenniejszym skarbem naro-1 warunkach pnedwojennych, ka· 
du \V warunkach demokracji ludo· dry nowej ibteligencji, wyrastają· 
wej są wykształceni politycmie i cej-z młodzieży robotniczrj i chlop
wyk'tvallftkowanl zawodowo, kul· sk"ej, wzbogacają swymi talenta· 
turalni lu-dzle, wyr.1atając7 z klasy mi i ;ppalem naaze życie i rozwój 
t ·botniczej i chłopskiej. Ludzie ci gospodarki ugólnonarodowej. \IVa
wibogaeaj;i nasze kadry kierujące żnym przeto utfaniem jest przy. 
życiem politycznym, gospodarcz7m ipleszyti 1Vzrost lle1..ebny tych 1,"Y' 
i kultlU'alnym naszege kraju, dzia.. kwolifik&wanych kadr ludikch 
ła?,nośelą naazego państwa. Wraz oru podnieść wyżej posiom ich 
z inteHgencj11 pracuj11cą, która świadomości politycznej, ich doj· 
zjobyła wykształcenie jeszcze w rzałości ideologicmej. 

slu- P?Ze8Zht 5-kromłe w po ... a 
itiu 1 p~ziomem trzeclwo#JityQJ. 
~ścle, osiągaj~ie tak "f&o• 
~o poziomu uprzem ewlt;Ua 
kl'a\,.łU wpłnfe z kolei n~ ~z:y 
ro:ntój rolnictwa. ,,,. 

Stybka i ZJlac.'$~ l'fZIM'i48'ti 
pf'temysłu Jest waruakleJg podJła 
wo-,.yni dla 11sunięcla. naszeKI) ?Jl 

C4fant. go!lpoćlarc•go I u~eh 
trudnośei, "'YnikaJlłt)'Ch z t-ego 
Mt'ołanin. 

TV sz'y$fkim nbnym ftiplelnlkom, Kolporterom, 
~01'e3płrnr)erttom i Przylacfokm 

zasgla ~r'deczne życzenia 

SzcZfłśliwego Now•go Ro.leu 
• Redakcja „Gło8\1" 

i 

fiarneści ze strony mas pracują
cych. Wyl<onanie Planu 6-letniego 
przynietde w rezultacie powążny 
'ńrost ogólnego dobrobytu mate
rialnego oraz oświaty 1 kultury 
polskiego ludu pracują<>ego. Przc
ci~tna stopa fyciowa mas pracują 



Str. -- Nrf ' 

MIA RADZIECKA URATOWAŁA LUDZKOŚĆ Zbrodnicza prowokaci a 
„L'Humamte'' o zamachu na Ambasadę RP. w Paryżu 

d groźby potwornej wojny bakteriologicznej 
Wyrok na japońskich zbrodniarzy wojennych w Chabarowsku 

PARYŻ (PAP) - Dziennik „L'Hu-1 „Chcielibyśmy wiedzieć - zapy
ma.nite", omawiając ramach na Am- tuje „L'Humanite" kto w ministcr
basadę Pol~ką w .P~ryż_ą, stwierdz~, stwie 11racy popiera tyeh ludzi?" 

I W A (PAP) - Po zako11cze
ępowanin dowodowego w to
się przttl T1ybunałem Woj. 
w Ch11harowsku procesie.> ja
zb~.,,dniarzy wojennych 

ł los o~kni·ż)·cicl publiczny -
rvk I tor Smirno1'.'. 

l o u1·ałor stwierdza, ie znaczcn'c 
rynajmnicj nic og1-unicza si~ 
enia osobistej winy i stopnia 
Izialno:<ci poszczególnych o
·ch gJyż nici tiledztwa 
u prowadzi) ku kierowniczym 

pt>rializmu japoń~łdcgo, któ
przestrzcni wiciu lat hyl głów

• • c ynnikicm a•;re.;ji na Dalekim 
l' r, oi~ic. Proces l!łównych japoii

ki , ~ irodniar;r,y wojcnnyC'h w '!':;
k · tl ·y zakończył się w 1948 roku, 

o~zywistości:i wykazał, :i:e im
•1 h i japońscy w ci:;gu wielu lat 
z ;wywali sir do agre;ji anty

T zletkicj i 1agarni~cia rad7.ieckieg:> 
D ltki go Ws~hodu. I 

l rz ~ okupację Mandżurii zdobyli 
y japońi!CY clogodną bazę wy

auo 11, poki-yli l\Iur.d7.urię sieci!} 
t ategicznych i lotni. k i tam 

d nn.~ gotowywałi wojnę bakteriolo
gi zn4. V 1936 roku Japonia zawarła 
s h row~kimi Niemcami tzw. „pakt 
ant3 minternow ki", do którego 
prz I o:yly si\' równiei faszysto11·
I l.1chy. 

' J 17 r. imperialiści japońscy 
F do Chiri. 
S r. imperialiści japońscy na
Związck l:adziecki w rejo-

7 ora Chasan - lecz próba sił 
dla Japonii niekorzy<;tnie. 

:rn roku urmia kwantuńska 
do ona.n ponownego napadu na )fon
" I li Rcpublikr Ludow:f i ZSRR, 
I z wu spotkała się z dru:;;gocą

aw:1 . .i\Iimo to militaryści ja
nie zrezyg'nowali ze swych za-
1 celów i sięgnęli po nowe 
.valki - puystąpili do przy
rania. i stosowania nieluci:r;-

i ~jątej masowe zniszczenie 
akteriologicznej. 

ARMIA RADZIECKA 
TOWAŁA LUDZKOśC 

• PRZED ZAGŁAD,~ 
"Wyrięska Armia Radziecka 

n opór armii hitlerowskiej szła 
z· dód - napotykała na swej dN 

." iiące zgliszr.za Treblinki, ko
o gazowe .:\Injdanka. i piece kre
atoń w oświęcimskich. - W labo-

1a ·h Poznańskiego Jn;;tytutn 
• logicznego l1odowali hitlcrow 
crie dżtJmy. nrzygotowując sic 

fosowama ororo naittcri.o:;o~też 
~ciwko milionom bezbronnych 
fylko druzgocący cio~ radziec 

ił zbrojnych zadany armii hit
k1ej, uratował ludzkość od o

n ci wojny bakteriolo~innej. 
dy l\olei Armia Radziecka rozgro

m I i urmową sił~ imperializmu Ja-
6 1 "O - armię kwantuń~ką 

im n o uratowała ludzkość od groi 
Jny bakteri'>logicznej. 

r s sądowy \\;ykazał - podkrcś
rol 1rator -' że militaryilt.'i ja

nynnie przy gotowy wali się 
pro rndzenia wojny bakteriologicz

ej, u iłując cofnąć ludzkość ku cza
'° 1źnych epidemii dżumy i cho

, ku najbardziej mrocznym cza
ro ' dniowiecza. Oddział:1 baktc

r")olfl"'o;ne armii japo:i'lskicj przygo
to · y w ciągu lat broi1 bakterio
logi"tl • , której zastosowanie w woj

>rzestrzeniłoby działanie bak
rh orobotw6rczych równtcz na 
vn , znacznie odległe od tere:l~I 

ih l 1 wojennych. Analizując mate
wodowy, prok11rator kreśli 

przygoto,vań japońskiej kliki 
j do wojny bakteriologicznej, 

·iąc, że jakkolwiek broń bakll'
z.ną zamiel"Zall militaryści ja
zastosować w pieno;szym rzę
bec ZSRR - to jednak licz~·ii 
nież z możliwo§.cią jej zasto

'""'"''""" wobec innych krajów, z któ
aponla była w stanie wojny, 
bee Stanów Zjednoczonych 

YTWóRNIA śmERCI 

a :>dstawie ujawnionych nn. pro
• d kumentów oraz zeznań O'!kar· 

ionyth i świadków prokurator cha
rakter ?.Il.je działalność olbrzymiej 
„ w 1rni !,.~i", w której produ
kowa o i wy wywano na :7.ywnh 
htthillc wszy. 1e roclzaje broni ba'k· 
t r 1 icznej, kie jak bakterie wą
~Uka, dżumy i h-ne. Cala działalność 
forn1a Jl bakterioloxiczt1ych opierała 

tajnych rozka:'.ach ce'lan:a ja-
p 1 go· Hirohito i ja1>0ń'lkicgo 
f\.tt,'lh p;eneralnego. 

:hodzi;c do bliiszyc'h szczegó
ałalności fonnacji nr 731 i nr 
okurator wskazuje, ie pierw-- · rnicy polscy 
wykonali plan 

'ARSZAWA (PAP). - W 
l 31 gruc.iia, o godzinie 9 
15 polski '!lrzemysł węglo• 

• wrkonał r,czny pian wy
do yc1a na 194'3 rok. 

Najbardziej 'v~różniły się 
p v wykonaniu plmu zjed
ur 1.enia: Rybnickie i D:}brow 
1 e oraz kopalnie: im. Stali· 
n , „Karol" oraz „J\llarccl". 

te b:rł to a-kt z.broCinlcZl"J prowdtacj1. · Władze francuskie - stwierdza 

sza z nich specjalizowała się w roz- I Wyrok - powiedział prokurato1· - I oskarżeni - po czym Trybunał udaje 
mnażaniu bakterii wąglika, cholerr winien nie tylko orzec karę w sto- l!ię na naradę. 
i dżumr. hodowli pcheł i gryzom, <;Unku do o•karżony<"h odpowiednio "WYROK 

Dziennik P?dkreśla, że zamach Z? .,{Humanitc'« _ prottguj11 faszy. 
stał zor~amzo~rnny w przr!ładn1~1 s ó11· pol:skich we I•'ranC'ji oraz cal'l 
rozpocz~cia dom.osł~·rh_ ro~rnw:111 han- ~migrację kontrren olucyjną, zgrup<>
tllowych,, w wrmkn ktory~h prze!ll~sł ;,·aną na na5zym terytorium. Jak siti 
francuski moze otr1.ymac zamow1e- wirc można dziwić że terroryści do
nia wnrtoś;:i 30 111\lianłów franków, konuj3 zamachów'? Mic.~ci się to 
z.nmach m1~ł na celu dal ze .zatra· przecież w rantach polityki paktu :it
c1e sto~unkow pohko-francu•k1:h - Iant:n-kicgo. Je<;t to hezpośredni:\ 
pi3ze „~·Humani~e", - . które pogor- kon;ek11 encja polityki zdrady, );tÓ~:\ 
s~.yły •nę o~t~tmo. z ~nn.y dyplom.a- przek:;i:tałca Francję ". kolonię nme
CJ! francu.;k1eJ, roiąccJ się od .szpic- rykań~Jq j n· l(łówn:! bazę podżega
go" •. oraz , wskutek ?hurza1ąc):"a czy wojennych. Zamach jest wyni
przeslado~,·an demokratow .. pol ·!ach kiem spi<;kn pr1eciwko Polsce, prze· 
przebywa3ących we Franc-Jl. ciwko krajom demokracji ludowej, 

drugu natomia t „studiowałn" spo· do stopnia kh winy, lt>cz równit>:i: być 
soby zarażaniu zwie;:u~t i ro81in. ;:-rożnym O'!trzcżrnicm dla podżega. 30 grudnia ub. r. w późnych godtl

nach wieczornych, Trybunał Woj!!k~
wy w Chabarowsku ogłosit sen~eucję 
w~·roku p1·zeciwko byłym wojsko..v:vm 
armii japońskiej, oskarżon),n o przy
~otow~·wanic i stosowanie broni ba:~
teriologicznej. 

W dalszym ciągu prokurator opisu- cr.y do nowl'I wojny światowej. Nie· 
je nicslychane w dziejach lu•lz'{o:5ci chaj wiedzą w,;-zy~cy ci, którzy knują 
zn..-canic :-;i~ naci ofiarami „1•kspcry- no" c spi-;ki i zbrodnie przeciwko lu:lz 
mcntÓ\\' naukowych" w więzieniu kości. że świat nie zapom!liał nauk 
formacji nr 7:ll oraz sku ki wojny drugiej wojny ~wiatowej. Na stra;i;f 
bakteriologicznej prowaclzonej prze::: nokoju i bezpierzl'ń~twa narodów sto
militarystów j:ipo1iskich przeciwko ją milio!!y 11rostych ludzi, potężny 
narodowi chińskiemu w latach Hl 10, front. !<ił demokratycznych z wielkim 
1941 i JD42. Zwi!Jzkiem Radzieckim na czele. 

O>=k11rżeni: Yamada Otozoo, Kadzi
cnka Riutlzi. Takachnsi Ta!<aacu oraz 
Kawaaima Kiosi ~kazani zo<tali n:i 
25 lat wirzienia. Oskarżeni: Sato 
Siundzi oraz Karasa\,·a Tomio - na 
20 Int wirzienia, za~ o.skarżony Nisi 
Tosihide - na 18 lat wifzienin. 

.,L'Human:tc" stwierdza -naSlE;- przeciwko Francji i przeciwko 110ko
n!e, że we Francji działa organiz~- ; jo\\ i. Zgodnie :r. planami japoń~kicgo szt:i 

bu g·encralneA'o. armia kwantuń~ka 
miała 110 wybuchu wojny z Z8llR za• 
'>losować wobec radzieckich miast na 
Dalekim Wi;chodzie (Woro~zyłow, 
Chabarowsk, Blagowieszczeńsk i Czi
ta) bomby, napelnione zarażonymi 
dżuml1 pchłami - co zo~tało udowod· 
nione na mocy ujawnionych w toku 
roz:irawy dokumentów. 

Z oburzeniem piętnuje prokurator 
„naukowców", klórz~' zamordowali 
tysiące Chińczyków i Rosjan w „wię
zieniu eksperym!:'nta!nym" formacji 
nr 731. 

Prokurator przypomina Ti·:ybunalo· 
wi, że prokurator radziecki w Między 
narodowym Trybunale w Tokio p1·ze
kazał prokuratorowi amerykań·Jde· 
nrn w ty1nżc Trybunale protokół ze
znai1 oskarżonych Kawasimy i Kara· 
sawy, świadczących o nieludzkich 
eksperymentach na żywych ludziach. 

AMERYKA:';SKI OSKAR~YCIEL 
UKRYWA DODAThOWE DOWODY 

ZBROD~I 

Istniały jednak - stwierdza pro
kurator - pewne wpływowe czyn· 
niki, którym zależało na tym, aby 
potworne zbrodnie japoń'>kiej kliki 
militarnej nie zostały ujawnione 
przed światem i dlatego, wbrew żą
daniom .Międzynarodowego Trybuna· 
lu, amerykafr~ki o~karżyciel publicz
ny nie przed<:tawil posiadanych do
wodów dodatkowych o nnaloA'irmych 
„eksperymentach", stosowanych na 
żywyrh lud1iad1 prze:!ł nankiń„ką for
mację ,.Ej". 

Pi·okurator stwit:trdza, że na ławie 
oskarżonych nie zasiedli tacy czoło
wi zbrodniarze, jak bakteriolodzy 
Isii Siro, Kitano, 'Vakamacu, orga
nizatorzy i in~pil"atorzy wojny bak
teriologicznej, gdyż znajdując !lię po
za granicami ZSRR konrstają z po
parcia i opieki obozu imperialistycz-
'";::·.r-;u, hc.:6.1.„~ ..,4u1 llldTL.>i; l> i.u:,:a:, t;;u„.., 
będzie mógł zaatakować ludzkość 
bombami atomowymi i śmiercionoś
nymi bakteriami. Nie umniejsza to 
jetlnak winy tych zbrodniarzy, któ
rzy znsiedli na łnwie oskarżonych i 
ponieść muszą odpowiedzialno8ć za 
popełnione przest~pstwa pneciwko 
~-tidzkości. 

Prokurator wnosi o skazanie oskar
żonych: Yamarla Otozoo, Kadzicukl\ 
Riudzi, Taka~hasi Takaacu, Sato 
Siundzi oraz Kawasima Kio~i - na 
najwyższą przewidzian~ przez ra
dzieckie ustawodawstwo karę 25 lat 
więzienia; osknrżonrcl1: Kurasa wa 
Tomio, „ "isi Tosihide, Onoyc ~\Ia~a'l, 
Hii-azakura Dzcnsaku i Mitomo Ka-
dzuo - na karę pozbawienia. wolno
ści od 15--~0 Int; oraz o<;karżonych: 
Kikuczi Norimicu i Kurusima Yudzi, 
którzy odegrali jedynie rolę wyko
nawczą - na 3 lata. ";ęzienia każ
dego. 

Jest to potężna i zwycię,ka s;!„, 
która potrafi okiełznać i surowo uka 
rać w~zelkich podżegaczy wojennych, 
niechaj wyrok wa'S11 - sędziowie 
za brzmi, jak groźne ostrzeżenie! -
kończy prokurator. 

ZBRODXIARZE PRZYZ:\',\J.! Sl'Ę: 
DO WI~Y 

Po pr7.emówicniu prokuratora Smir 
nowa. zabrali glO$ adwokaci: Biełow. 
Prokopienko i inni, którzy pro;1!i 
Trybunał o uwzględnienie okoli('zno
~ci łagodzących, w szczególności 
przyzna<n,ia się oskarżonych do w'ny 
i ich szczerej skruchy. 

0-;karżony Kawasima I\io•i w o
statnim słowie oświadcza, że zrozu
miał cały ogrom ~wego prze<1tęp„twa, 
<1t11nowiącego zbrodnię przeciwko 
ludzkości i gotów je<;t przyjąć najsu
rowszą kare. 

O;;karżony Yamada Otozoo pr7.y
znaje w całej pełni swą. odpowiedzial 
no~ć za wzmożenie przygoto1\•ai'1 do 
wojny bakteriologicznej. 
Oskarżony Kadzicuka Riudzi o

świadcza: „Uwazam za hańhr, że b~
dąc lekarzem, a więc przed :;ta wicie
lem zawodu humanitarnego za
miast wypełniać swój święty obowią
zek wobec ludzkości wkroczyłem na 
drogę niRZC7.enia narodów· śmiercio
nośnymi bakteriami". 
Oskarżony Hirazakura Dzen,;aku, 

wyrażając swą skruchę oświadcza: 
„Surowa kara dla nas będzie 0<1trze
żeniem dla tych, którzy usiłują przy. 
gotować nową wojnę. Mam nadzieję, 
że nie tylko my będziemy ukarani, 
lec7. również główni winowajcy 
japoń<>hl cesarz Hirohito, generał 
Isii i generał Wakamacu, którzy nie 
za i~dli tu z nami na ławie o;kario
nych. 

Mitomo Kadzuo skazanv zo~tał na 
15 Int "ię?.ienia, Onoye Masao - na 
12 lat wiezienia, llirazakura nzcn
saku - na 10 lat, Kurusima Yudzi 
- na 3 lata, wn'S7.Cic Kikuczi Nori
micu - na 2 lata wi~zienia. 

c;a, noSZ=!C?- nazw\'. „~tow'.lrzyszcnie Oburzenie Wsl.yo;tkich uczciwych 
komba•tantow polskich .• Test to or- , • . . • . 
gani:rncja pólwoj-;J.owa, pozo.;tająca l< rancuzow 1 patr1otow - pisze w za-
w ścisłej łączności z czynnikami gaul koi1czen:u „L'Humanite" - jest cal
~to"·ski~i i ~rowa~zącai wr~z z ty- kawic:e uzn.sadnionc. Powinno się 
~l rzynmkam! w~polną akc1ę. prze-1 przepędzić z na 7.Cj ziemi \\37.y,tkich 
e1wko crganizacJOm robotn1c2ym, . . . . 
przt>dc w-;zystkim w zaglębinch gór- agento11· poclzeg1~czy \\'OJl'nnych 1 wro 
niczych. J!;ÓW naszego krlju". 

Pod przewodem genialne o Stalina 
Narócl radzieck.i z ufnością 'v kracza 'v 1950 rok 

MOSKWA (PAP). - Pra~a mos-1 nych sukcesów potc;żnego obozu po; sób aktywnie walczących o pokój. 
kiewska w ostatnim dniu 1949 roku koju, ~e~okracjl i socjaliz!nu. .le- i Wol~ól Zwią7.ku R:Hfaieckicgo zc.>pa 
poświęca wiele micj~ca podsumo- dnoczesmc~ok ten przy.nlosł n~wc 

1

1 Ja się cała post.i:powa l,udi:ko~ć. Hl
waniu wyników ubiegłego roku. klęski obo~wl reakcji 1mperiahsty storyczne zwye1qstwa Związku Ra~ 

Dziennik „Pra,.vda·• w artylml~ c:rnej, obozowi )locli:egaczy wojen- dzieclllego, kraj&w demolcracji lu-
wstępnym zatytulowan~'nl ',.Rok nych, dcprowadził do dal!!zego zao- dowej, sukcesy obo7.u demoltratycz 
wielkich zwycic:stw" pi~z<': strzenia wszystkich sprzeczności iui nego są r1!erozerwalnie związane z 

. . perla.lizmo. imieniem Wielldego Stalina - Wo-
„Z.łotyml zgłoskam! w1~isany zo· Narody na całym świecie - kon dza i Nauczyciela ealej postępowej 

sl~n~e ten rok do lnslorli bohater- kluduje „Prawda" _ nie chcą woj- ludzkości. 
sk1cJ walk.i naszego narodu o zwy- ny. Jednym z największych sukce- Pod genialnym przewodem Towa 
cl.ęstwo w1e!klej sprawy - komu.- sów 1949 roku było utworzenie po- rzysza Stalina naród radziecki wkra 
mzmu. P~d. kierownlc~wem Partii tę:i:nego zorganizowanego frontu 0-1 cza w nowy rok l!l50 pełen przeko 
bolszewlck1eJ, pod gemal~ym prze broi'1ców pokoju, skupiającego w nania w zwycięstwo wielkiej spra
wodem Tow. Stalina lm'lz1e raclziec swych szeregach 600 milionów o- wy komunizmu". 
cy upamiętnlli rok 19ł9 nowymi ••••••••••••••••••••••••••••••••••••••aa•••••••••••••••••HH••••••••H••• wspaniałymi sukcesami w pracy clla 

Zakonnik-dowódcą bandy NOW 
szczę~cla ukochanej ojczyzny. W 
1949 roku osiągnięto ogromne suk
cesy w walce o przedterminowe 
wykonanie powojennego planu plę 
ciolt'tniego. Produkcja całego prr.e- Trzeci tłzień procesu w Rzeszo.wie 
mysłu ZSRR w tym roku przewyi:
~:r.yła prodtJkcję przedwojenni\ o 
wlęce,f niż 40 proc. Nlenstannfe roz
wi.ia się i krzepnie socjalistyczne 
rolnictwo. Dziek! sukcesom prze
mysłu i rolnichva podwyższa. slę po 
złom życia ludzi pracy w naszym 
kraju. 

RZESZÓW (PAP). W trzecim dni<U 
J:oz:pra"·y cz-.karżonych o współpra
cę .z d.rwersyjno - rabunkowymi ban 
darni NSZ Sąd przesłuchał świadka 
Kazim~erza Stockiego. $wiadek ten 
jest b. członkiem bandy NOW :Na-................................................ 

Oskarżony Kikuczi Noimicu oświad 
cza: „W du~zy mej zastedł przełom 
na cale 7.vcie, żnhi.ię, że na lawie o
skarżonych nie zasiedli wraz ze mnlł Wielkie sukcesy narodu rarlziec
na.i\l·a·;n1Q;c1 ńrn-onl7;ltC\}"7 „ ~~n.ani,..:&. kiccto ''' budownf!'hvie komuni!dycz 
to1·1y wojny bakteriofogiczne.rr Pobyt nyn1 św aclczą dobitnie o wyżs7.oi;
w Związku Radzieckim dopomógł mi ci u~tro.iu socjalistycznego, o jego 
do zrozumienia, jak zbrodnkza była niezrównanej przewadze nad zgnl-

ODEZWA 
Socia\\st1cznei PattU 

Jedności Niemiec 

rodowa Organizacja Wojskowa). Ze
tknął s·ię on w iroiku 1945 z bandą 
,.Mewa" podczas odprawy dowódców 
killm band. Przywódca bandy NOW. 
ojcirc -zakonny Jan, proponowal 
wówczas „l\Iewie", aby podponądko 
wala swoje "grupy Narodowe.f Orga
nizacji Wojskowej. Na pytan:le pro
kuratora świadek wyj.aśnJa, że NOW 
bYtt> li:Ohtsnunclą przed .... v.fetrtK.?• 
Stronnictwa Nairodowego. które po 
wyzwoleniu, wystąpiło ;przeciwko u
strojowi Pol~ki Ludowej. obrana przeze mnie droga". h•m ustrojem kapitalistycznym. 

Analogiczne ośw1adcr.enia, pelne Rok 1949 - kontynuuje ,Pra>v-
skn1chy składają ró,vnież pozo~t:iii •aa" - był rokiem nol\'ych poważ._..._ • .___..._ ...... „.„„ .......... „ ... ,„„,,„,,,,,,, 

Zbądne remanenty muszą być ujawniane . ~ .. . 
Prz.,., 1nwen1.ar'·zac•1 ··„„„.„„ •••• „.„„ •• „ .•.• el J iJ •••••••••••••••••••••••••••••••• 

WARSZAWA (PAP). - W uchwa
le Rady Ministrów w sprawie reali
zacji zadań oszczędnościowych w 
1949 r. zostało m. in. stwierdzone, że 
w gospodarce materiałowej kryją się 
dalsze, d1•7.e możliwości oszczędno
śdowe. 

\.1!obcc tego, że lnwentarynicja 
przy końcu roku daje duże możli.wo
śc.i ujawnienia nadmiernych remanen 
tów, a równocześnie przeciwdzial!l 

powstawaniu nowych remanentów z 
dostilw bieżących, Państwowa Komi
sja Planowania Gospodarczego zarzą 
clzila, aby na pod!'.tawie dokonyw'l.· 
r.ej inwentaryzacji zostały ujawni•)· 
ne wszelkie nadmierne remanenty, 
przecie wszystkim te, które nic zosta
ly ujęte w spisach spolecznych ko
misji przeglądu remanentów, w po
łowie ubiegłego roku. . 

BERLIN (PAP). W odezwie, po<lpi 
sanej przez przewodniczących SED 
- WJlhelma Piecka i Otto Grote
v:ohla, Socja!listyczna Parti:a ,Jedno~ 
ci Niemiec, stw1ierd7.a, że rok 19..49 
byl rokiem wytężonej walid, która 
Wl•datnle osłabiła pozyeje podżega
czy wojennych, wzmocniła nato
mlasi poważnie 'siły światowego o
bozu pokoju. Na.ród niemiecki wniósł 
do tej walki swój ud7.iał. wypowia
dając si~ w ber.n.ględnej większości 
za jednoeści11p i pokojem, a przeciwko 
polityce ro-zdarc-ia. Niemiec, propago 
wanej pr:z~a.merykańsk1 Imperia
lizm. Ode:1,wa akreśla powstanie Nie 
mieckiej Republiki Demokratycznej 
jako faJct o doniosłym znaczeniu dla 
utrwalenia światowego pokoju. 

Ze względu na konieczność prze
słuchania .tiaw,-ch świadków oraz ze 
bran!a dal.szych dowodów, Sąd pner 
\.Vał ozpraw~, wyznac?.ając termin 
iei wznowienia na 3 stycwla 1950 
·;oku. 

Wspaniały sukces 
chińskich kolejarzy 
PEKIN. Jak podaje Agencja Sin

hua, w dzień Nowego 'Roku po ra7. 
pierwszy od lat 13 wmowiony zost.\ 
nie ruch kolejowy na magistrali Pe
kln-Hankon, cllugo.śri Vtl2 km. 

Kogo_ wybieramy do władz partyjnych 
W dniu 28 grudnia w d\va mi<>s:ią 

ce po wyz·wolenlu Kantonu ·wznowio 
ny został ruch kolejo"''Y na prze
su-zeni 1.384 km, Uruchomi~e ko
munikacj.i Lkolejowej .na tych dwóch 
odcinkach, umożliwia .przejazd bez 
przesiadki ze stacji Mandżuria do 
Kantonu przez Charbin, Mukdcn, Pe 
kin i Han.1<ou. 

Na truie Pe-kin-Jiankau kurso
l\ilĆ bc:dzic ccdzicnnie ekspress. Wytyczne w teJ sprawie dają: III I że nie 111ależy wybierać do władz nie wystarczy. Biuro Organizacyjne 

Plenum KC Partii oraz powzięte na partyjnych dobrych, wyróżnia.iących KC z\n·aca uwagę jeszcze na to, ie 
ich podstawie - uchwały Biura Or- s.lę praco,1mików umysłowych, ro- skład ludzi. rz.najdu.iących ~i~ we 
ganizacyjnego KC z 18 listopada botników podwórzowych, cz.y maga- władzach partyjnych, określa w 
ub. r. zynowych. Wytyczne określają zaw- znacznej mierze oblicze Sa11J1ej orga-

W myśl tych wytycznych i u- sz.e ogólne zasady. Praktyczna reall- 11Ji~acji i jej zdolność do real!zowa
chw·ał winniśmy :pt"Lede wszystkim zacja łych zasad musi uwzgl~dnić nia uchwal najwy~'"7.ego kiero'\\-nic
dążyć do '\vr.mocnlenia r!Jrrzoou prole- konkretne wanmki terenowe. twa Parti.J. Winniśmy więc pamię
tariackiego w kier<Ywnktwie organ!- Biuro Organizacyjne ustabiło mi- taó o tym, aby wybierać do władz 
zacji partyjnych. Biuro Organi:za- nimum stażu partyjnego, wymaga- towarzyszy zdolnych do realizowa· 
cyjne poleca., aby w zakładach pro- nego od kandydatów !Ila stacnowiska nia llni~ Partii. 
dukcyjnych i PGR-ach !robotnicy za- sekretarzy podstawowych organi:ro- A jacy to towarzysze zdolni są do 
WodO\\'O czynni stanowili w:ęk~zość cji oraz sekretany i członk<Y\v ko- rroErwwania linii Pairtii? 
krero,vnictwa partyjnego, w komite- mi:tetów gm!nnych, pow'..atow~·ch. Tacy towarzys-ze, którzy dotychcza 
tach zaś m!ejS'kich d dz!eln'.cowych dzielnicowych, miejEkich i wojewódz sową, swoją p@Stawą w pracy dali do 
Partii-stanowili co najmniej jedną kich w wysokości od jednego do wody, że są oddani Partii, uczciwi ł 
trzecią. trzech i czterech lat. Słuszność tej SU'zerzy, że są świadomymi i przo-

Jeśli wybory odbywają sję l!lp. ina uchwały nie ·wymaga '.\·yjaśnicń. dującymi ludźmi w Parlii, że są nie
kopalni, to jest rzecz.ą picrwse.orzęd- Typując i' wybierając kandydatów ubłagani wobec wroga klasowego, że 
nej wag~, aby w kforowniclwję or-, do wla<lz, winni'my pamiętać o ich potrafią kierować organl:7;acją i wy
gąnizacji kopalnianej byli w należy- stażu partyjnym. I to jest druga tyezaó jej zadania, że potrafią pro
tym .stopniu reprezentowani robot- wskazówka na temat tego, kogo na- wadzić 7.a. sobą bezpartyjnych, żt> nie 
nicy pracujący pod ziemią, jak rę- leży wybiCTać. boją się krytyki swej działalności ze 
baczc, ładowacze ł .im pcdobni. Jeśli Biuro Organizacyjne wskazuje rów strooy robotników i nle tylko nie 
mowa o fabryce metalowej d efo~tro nież, kogo nie należy wybierać ani będą jej tłumić. ale będą ją pobu
technicinej, to troską całej partyj- do władz. ani jako delegatów na dzać, będą akty,.,,-izowaó parlyjnyrh 
ncj organ:J-\1 ·i zakładowej będzie. konferencje. Ni<> wybieramy byłych i bezpartyjnych robotników. 
aby ·w jej k ierown.ictw•ie byli wy- członków BBWR. OZON-u, ND. ONn, Wybieramy w:ęc do władz par
kwalWko\\·:mi. tokarze, frezerzy. szli akty,„"'.!t6w ZZZ. sjonistów. funkcjo tyjnych najlepszych towarzy,,;zy. któ 
fierze. nar:u::zy burżuazyjne.go aparatu u- rzy rozwijając demokrack wewnątrz 

Idzie - jedn_ym słowem - o to, c:~ku, a ·więc: policjantów, pro!rnra- partyjną. w oparciu o n:e::.krępowa
aby w .kierowniclwie partyjn)m by- torów, ,związanych z sanacją za·wo- ną krytykę, o oc!dolną kontrolę mas, 
lu '" pierwszej lin· reprezentowani dowvch oficci·<hY. pol:.tycznej i wy- potrafią pne)>rowadzlć w swoim 7.a 
robotnicy czynni w głóv,:n~·ch ogni- wiadoww.ej kadry AK. oficerów i kładzie pracy linię kiercnvnictwa na 
wach produkcji da.ne.110 zakładu. Tyl podoficerów a1111ii Andersa. którzy szej Part.ii. I to jest czwarta wyty<"z 
Im wówcza;; bowiem Partia bc;dzie byli związani z obozem lond:n\::k!m na, którą kierujemy się w kampanii 
7.dolna wypełnić . wo.ją rolę. jako Hp. wybarcze1 do władz partyjnych. 
C7.Y'trnik odpowiedzialny 7.a produk- Wybory prowadzone sa p-:xl ha- Jak wskazują dotychc7.a:;o>vc do-
cję i życie całego zakładu. slem: wzmacniania proletariackiego świ<1dC'len1a, w większości organiza-

Ta}{a jest p:cnV'!li'W wytyczna w łt"lOnn w kierownictwie na~zych or- l'jl part.vjnyrh, w któryrh o<lbyły sie 
kampanii w~·borrzej. ~aturalnie, \vy gani7.acji, · w~·hicrania luchi 7. odpo- już wy bery-wytyczne Plenum i Biu 
tycznej tej nic należy .::ztywnie sto- wkclnim stażem partyjnym I ludzi 7.e ra Orga11izac~·jnego zostały w spo
sować. Nic oznacza ona bynajmriej, ~prawd:r.oną pneszłośclą. To jednak I sób wlabciwy wprowadzone w życic. 

Na zebraniach tych wysuwano kan
d~·datów, odpowiadających wymaga 
niom postawionym pr?.cz uchwały 
kierownic.twa pa-rtyjnego, żywo dy
skutowano nad tymi kandydatura
mi, .zastanawiano się nad ich żvcio
rysami, ba-dano sumiennie ich przc
~tość d ich zdolność do kierownic
twa zyc!em organizacji partyjnej. 
Zebrania wyborcze odrzucały kan
dydatury ludzi, którzy nie }X>winni 
wejść w skład władz partyjnych. 

W n1e·których jednak organl.za
cjach partyjnych o!<;aza!o. s:ę, że :r.e
brania wyborcze nie byly nalei.ycic 
przygotowane, nie zap07.nano ogóh1 
członków Pa:rtii z uclnvala B. O. i 
instrukcją KC w ~praw:c \vyborów. 
Taki brak przygotowania n:e mógł 
nie wpłynąć oczyv.'>iścic na przebieg 
e:ebmnia wyborczego i na wynik 
wyborów. 
Stąd wn!osek. że organi-zacje par

tyjne winny z całą s1.arannośclĄ ł 
dbalo:icią przygotować zebran;a. wY· 
borcze. 

Uruchomienie nowych magistrali 
kolejowych jest wielkim osiągnię
ciem kolejarzy chlńsldcł., ~t-Orzy 
przystąpili do pracy nad wz.nowic
niern kmnunikac.ii kolejowl'j nu..a
Jutrz po lvyzwolenh,1 tych obsza
rów. 

Małżonknw\e · Joliot-Curie 
doktorami honoris-causa 

Uniwers)tetu im. Ma11i Sklado~sk ;ej 
LUBLIN (PAP). Rada Wydzialu 

Matematyczno - Przyro<lnlcz.ego o
raz Sl\'llat Akademicki Un!wersytełt1 
lin. Marli Curie - SklodowEtkiej w 
Lublinie uchwa-Jily jednomyślnie na 
dan:e stopni doktora honorowego 
wielkim uczcn ·m prof. Fryderyko
wi Jol!ot i Ire nl<! Jo!iot - Curie. 

I to jest piąta wytyczna w toczącej 
się obecnie kampanii wyborczej do 
wladt partyjnych. 

Nadanie dok oratu honoris cauS·Fl 
jest wyrazem urnania dla zasług, po 
łożonych p17.ez ałżo1~!{ÓW Jol:ot w 
dz.fedz'. n:e bada 1\ nad cnerg:ii ato
mow11 oraz nad zastosowa.n:em jej 
dla celów pokoj owych. 

' 

Trszysl/.:ini mlókniarzom bior.:1cym uclzial I 
me rv.c;pólu11vod11iclmie. wszy.'ilkim przodonm ikom 
pracy sld,1da .<;erdecz11e iyc:te11ia 11011x>roc~11e 

Zm·ząd Uló11my Zw. Zam. Trfób1iarxy 
11 ~ydzfril 11·.r.:pólzmvod11 ictroa J 
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Przemysł włókienniczy w Planie 6-letn·m 
p d zna iem unowocześnienia, wzrostu wydajności pracy, polepsz nia 

jakości i utrw~lenia syste"'u oszczędnościowego 
!ff. Hliniek 
riyr. naczelny CZP Ba.wełnianego 

<0;/~7-eo 
llllJ.lllHJll 
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Stopniowy wzrost produkcji 
pr7.emyslowej w okresie plann 6· 
lctuiego zapewni znaczne padnie 
sienie stopy życiowej ludności 
pracującej, przez dostarczenie od 
powiedniej ilości artykułów bez
pofredniego spożycia. Dlatego też 
produkcja tkanin bawełnianych w 
roku 1955 podniesie się w sto
sunku do roku 1949 o 50 proc. 

Podobnie, jak wzrost produkcji 
tkanin. kształtować się będzie 
również zwiększenie produkcji 
pr7.ędzy bawelnianej, zarówno 
dla potrzeb własnych, jak i dla 
~nych przemysłów. 

Wykonanie planu 6-letniego w 
przemyśle ba\•,rełnianym wymaga 
poważnych inwestycji, toteż prze
v.ridujc się stworzenie wielu no
wych ośrodków przemysłowych 
na terenie całego kraju, ze specja1 
nym uwzględnieniem okolic mało 
uprzemysłowionych. Pozwoli to 
przede wszystkim na zainstalowa 
nie znacznej ilości nowych ma· 
szyn przy równoczesnym wyko 
rzystywaniu nowych metod pro· 
dukcjf, a w szczególności doświad 
czeń. zaczerpniętych z przemysłu 
radzieckiego. 

Poza tym w przędzalniach pla· 
nuje się wymianę obecnych wrze
cion na wrzeciona o większym 
skoku naw1Jania, zastosowanie 
pneumatycznego czyszczenia zgrze 
blarek i aparatów wysokowycią
,::ov:ych dl przędza.rek obrqcz.
koWY.Ch. W tkalniach corocznie 

Cze5laHJ Szqnła•i§hl 
dyr. naczelny CZP Wełnianego 
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wzrastać będzie ilość zainstalowa 
nych aparatów czujnikowych Oa
melek). \i,.·prowadzona zostanie 
sygnalizacja elektryczna przy 
o~słudze wielowarsztatowej. Prze 
widuje się również urządzenie 
dźwigów w oddziałach przygoto
wawczych tkalni, które <-'1!'ani
czą wys:łek fizyczny robotnika 
itd. W wykończalniach wzmoż~
nie produkcji. nastąpi dzięki far 
bowaniu metodą ciągłą i $ttróco
nemu procesowi bielenia t'r:iz za 
stosowaniu urządzeń od:!m~laj ą
cych. 

Celem polepszenia war•.P1kć.w 
socjalnych, w trosce o bezp:ecz<·ń 
stwo i higienę pracy. szereg :rn
kładów zostanie wypo~Jżonych 
w urządzenia klimatyzacyjne i 
oświetlenie jarzeniowe, ~o przy
czyni się w dużej mierze do !J\,d 
niesienia wydajności pncv. · 

Jak z tego wynika, 6-le:ni !'llan 
fowestycyjny przewid~1je rozbu
dowę i przekształcenie istnieją
cych zakładów w celu zracjona
lizowania procesu produkcyjnego, 
P?Wodując tym samym poza pod
niesienjem produkcji równi~ż 

zwiększenie stopnia usz:<1che~nic 
nia. wytwarzanych tkrmin. 

W ostatnim roku planu 6-ietnie 
go (1955) produkcja tkanin bci
wełnianych, przypadająca na gło
wę ludności wzrośnie "Jo.i' porów!'la 
niu z rokiem 1936 pr?.eszło dwu 
krotnie, a zarazem zw:ękwy s:ę 
odsetek produkcji gatu'.1kc"w tka· 
nin szlachetniejszych, jak pope
lin, batystów itp. 

Wiąże się z tym również bez 
pośrednio wzrost produkcji tka· 
nin z przędzy odpadkowej, dla 
pełniejszej realizacji plan.Jw o
szczędnościowych. 

Węzłowym punktem planu 6· 
letniego przemysłu bawełnianego 
jest usprawnienie techniczne pro 
dukcji przy pogłębiającym i roz
wijającym się ruchu współzawod 
nictwa pracy, racjonalizatorstwa 
i ruchu oszczędnościowego, co 
znacznie podniesie wydajność pra 
cy maszyn i ludzi oraz obniży ko 
szty produkcji, zezwalając - zgod 
nie z założeniami okresu budowy 
fundamentów socjalizmu w na
szym kraju na wypeln enie 
zadania, którym jest służba dla 
mas i w interesie mas pracują
cych. 

Rok 1949 zamknął okres planu 
3-letniego i wprowadził przemysł 
wełniany na drogę wypełniania 
zada1i planu 6·letniego, zadań któ 
re mają przebudować i zmodeni.zo 
wać nasze opóźnione w rozwoju 
życie gospodarcze, a tym samym 
przystosować je do socjalistyczne 
go sy::.temu gospodarczego. 

tlące oszczędności w gospodarce 
surowcowej. 

Budowa nowych zakładów i 
na szeroką skalę zakrojone remon 
ty maszyn, staranność pracy ro
botników, oraz celowe dyspozycje 
stanowią podstawowe elementy 
w realizacji zadań, stojących 
przed przemysłem wełnianym w 
planie 6-letnim. 

Już w drugim roku planu 3-let Dalszymi środkami dla urze-
niego przemysł wełniany przekro czywistnienia postawionych za
czył 1poziom produkcji przedwo- da6 jest umasowienie i sprowa
jennej. Osiągnie;te wyniki oraz do dzenie do wyższych form indywi
świadczenia, uzyskane przy reali- dualnego i zespołowego współza 
zacji planu 3-letniego, a wynika wodnictwa pracy, dalszy rozwój 
jące ze stałego wzrostu sprawno- akcji racjonalizatorskiej i jej 
ści i pracy ludzi i maszyn, służy upowszechnienie, szersze zastoso
ły jako przesłanki do ustalenia wanie s:vstemu „O" oraz szkolenie 
zadań planu 6-letniego. kadr dla wszystkich zawodów 
Przemysł \\·ełniany w planie 6- przemysłu wełnianego. 

letnim poza wzrost.em produl{cji • Opracowany już plan technicz 
1.tawia sobie za zadanie produkcję ny obejmuje usprawnienia orga
tkanin o wyższej wartości użytko nizacyjno - techniczne, które bę
wej, o bardziej estetycznym wyglą dą miały istotny wpływ na 
dzie, kształtowanie się wskaźników 

Surowce stanowią 75 proc. kosz techniczno - ekonomicznych. Do 
tów naszych wytworów _ więk usprawn;eń tych należy w pierw 

szym rzędziP. komosacja rozrzuco
szość ich sprowadzamy za wolne nych w terenie małych obiektów 
dewizy. W związku z tym przepro produkcyjnych, zwłaszcza przę
\Vadzone zostaną jak najdalej i- dzalni zgrzebnych; automa-

Karol Adan1kiewicz 
dyr. naczelny CZPJedw.-Galant~ryjnego 

Przemysł je~ma~niczo-galan ergjng 
zapewni peł11e zaspokojenie potrzeb świata pracy 

Pr:r.emysł Jedwabniczo - Galante
ryjny wykonał plan 3-lctni już w 
dniu 29. IX. 49. pod względem war
toścfowym a o miesiąc wc7.eśni~j i
lmd.ow • l. Zrozum'Rłło jest, 7.e do o
siągnic:cia tych wyników przyczyn'.ł 

się w pierwszym rzędzie olbrzymij cześnie w dążeniu do wszech.s-tron- się stworz.e1?ie specjalnego ośrodka 
wklad pracy załóg fabryC'l.nych, ro- nego 'nllnkiszenia kosztów procluk- S'Z.kole-nia 1,awodowcgo. W7..roet wy
zwój współ7,awodnictwa pracy i dzie di i zwii;k~7.enia tą drogą produkcji, kwalifikowanych sił, dostar?Zanych 
.s!ątki w pomysłów racjonali7.ator- prowadzona będ.7.'e stała walka z przez szkolnictwo zawodowe dla 
~k 'eh. ""1 

'" '"'.' ,' ,' ~ ":" .'. ' 
1 marnoir1\w;:t wer.1 suro\\'Ca, (który przemysłu jedwabnic-.zo - galan tery;-

tyzacja krosien kortowych, 
celem zmniejszenia obsłu-
gi i zwiększenia wydajności 
maszyn; zespolenie i synchroni
zacja .pracy wszystkich urządzer 
pralń wełny, przez wymianę po
szczególnych maszyn; automatyza 
cja i mechanizacja transpo1tu: 
przebudowa urządzeń klimaty ;z
nych i świetlnych; przystosowa
nie zakładów do produkcji po
szczególnych gatunków i rodza
jów towaru oraz ujednolicenie 
wyrobów wełnianych według 
cech uźytkowych; zastosowanie 
regulaminów technologicznvch; 
organizowanie laboratoriów fab
rycznych i wprowadzenie urzą
d7..ef1 pomiarowych. Poza tym 
plan techniczny przewiduje szc 
reg prac naukowo - badawczycn, 
które przyczynią się do podniesie 
nia poz:omu przerobu tcchnolo
gicmego tworzywa. 

Plan przewiduje również wy
twarzanie nowych rodzajów tli2-
nin, jak tkaniny czesankowo -
bawełniane, czcsankowo - baweł
niano • zgrzebne. oraz zastosowa 
nie do niektórych gatun1<6.v tka
nin steelonu. 

Edward LeUJandowshi 
dyr. naczelny CZP Dziewiarskiego 

CZPJG grupuje obecnie zakłady 

1irodukujące jE'<lwab, tkaniny pluszo 
we, dywany i chodniki, pasmante
rię, koronki, t:xanki, tiule, tkaniny 
koronkowe oraz gazę młyńską. Jak 
z tego wynika, J>r:remysl nasz ma 
charakter wybitnie ·wielobranżowy, 

zresztą w coraz wyższym odsetku po nego, kształtować się będzie w roku 
chodzić hęd:dc 1.e źródeł krajowych). , J!'l53 w stosunku do r. 1949 jak 6-1. 
Aby ułatwić: szkolenie tkaczy i zapo Plan 6-letni w drodze rozbudowy 
czątkować produkcję standartową, u1kladów przemysłu jedwahniczo -
7.ainicjowano już w roku ubiegłym galanteryjnego i. kh modernizacja 
pr1,ern1ranic t.f'go samego typu i mar drogą zwiększenia wydajności pracy 
ki krosien do ,irdnyeb oddziałów pro i utrwalenia sys.temu oszcu:dnościio· 
llukcyjnych. wego zapewni światu pracy dosta· 

Plan 6-letni przewiduje budo
wę wielu nowych fab1",rK, którE 
pod względem rozplan0wa11•a i 
konstrukcji będą w pełni uwzgi·ęJ 
niały postęp technicrny osta1nich 
~at. Zakłr.dy te zostan 1 wypasa· 
żcne w najnowocześniejsze maszy 
ny i urządzenia, co pozwoli va 
wprowadzenie w ży~'e zasad so
CJa'!istycznej produl;::cji. 

PrzeDlysł dziewiarski 
nabiera silnego rozmachu 

Przemysł dziewiarski przystępując 
do wykonania planu 6-letniego w 
myśl hasła - ,.Plan 6-letni - pla
nem rozbudowy", jako naczelne za
gadnienie wysuwa zadanie zmiany 
charakteru przemysłu dziewiarskie
go, który przed wojną nosił charak
ter przeważnie chałupniczy, a obec
nie przekształcany jest w wielki 
przemysł. · 

Ujęte w planie 6-lctnim zagadnie
nia, które będ<~ wypełniane w tym 
okresie, w pierwszym rzędzie wpły
ną na kierunek Tozwojowy naszego 
przemysłu. U rzeczywistniaj~c zada
nia planu 6-lctnicgo będziemy celo
wo dążyć do usunięcia wszelkiego 
rodzaju usterek i niedomagań, będą
cych jeszcze pozostałością okresu ka
pitali!;tycznego i okupacji. W tym ce
lu zamierzamy przerirowad:z;ić daleko 
idącą specjalizaeję zakładów, tzn. 
stworzyć typowe fabTyl;i o malym 
wachlarzu asortymentowym, produ
k'1.1jące w zamian za to swe towary 
w dużych seriach. 
Zakłady, podległe Centralnemu Za

rządowi. administruja \\icloma od· 
działami, co utrudnia w pewnym sto
pniu kontrolę wykonania planów i 
!'twa.rza niedomagania na odcinku 
zaopatrzeniowym. Zdal'zaj;~ się rów
nież mpadki, że pewne oddziały znaj 
dują ::;ię w nieodpowiednich warun
kach lokalowych, co pociąga za sobą 
zło.1 rozmieszczenie maszyn i ich nie
odpowiednie zabezpieczenie, oraz 
stwarza. złe warunki pracy dla za
trudnionych tam robotników. 

Zamierzamy zlikwidować to drog~ 
komagacji drobnych oddziałów, tym 
samym zwi~kl;zymy również rentow·
n<>ŚĆ naszych zakładó,v. W celu u
spl'awnienia Jlracy w zakładach pro
dukcyjnych oraz zwiQkszenia wydaj
nogci i jako5ci produkcji, przeprowa-

dzone zostanie unowocześnienie ma
szyn, założone będą urzadzenia kli
matyzacyjne i oświetlenie jari:enio
\Ye, co zapewni robotnikowi odpowie
dnie warunki pracy, a zarazem zwię
kszy jego wydajno~ć i podwyższy za
robki. 

Uruchomienie centralnych wari:;zta 
tó11• remontołvych umoiliwi planowe 
przygotowanie c?.ęści zamiennych o
raz usprawni v.rykonywanie remontów 
zapobiegawczych i kapitalnych. 

W planie Ci-letnim przemysł nagz 
uruchomi now~ obiekty, nowocześnie 
wyposażone we wszystkie urządze· 
nia socjalne. W zakładach tych znaj
dą zatrudnienie tysiące pracowników, 
przede WRzystkim kobiet. 

W celu podniesienia estetyczneg'l 
wyglądu naszej produkcji, szeroko 
rozwiniemy nasze laboratorium i 
wzorcownię dziewiarską, która z cza-
1'em przekształci się w Instytut Xa
ukowo-Badawczy Przemysłu Dziewiar . 
!<kiego. Co się tyczy surowca, to pro
dukcję naszą oprzemy w pierwszym 
rzędzie na surowcach krajowych. 

Dalszym zadaniem, które będzie 
wypełniał przemysł dziewiarski w 
planie 6-letnim, jest szeroko zakro. 
jona akcja szkoleniowa. Przeszkoleni 
zostaną. robotnicy - na kursach do· 
skonalenia zawodowego, personel tech 
niczny - na kursach dokształcają
cych i w Technicum. Ze względu na to, 
ie obecnie istniejące Technicum nie 
!·ozwiązuje caloksztaltu wymagań na 
szego przemysłu, celow~·m będzie 
stworzenie specjalnego Technicum 
Przemysłu Dz:ewiarsko ~ Pońl'zo,z
nicztgo. '''obec tego zaś, że przemysł 
dziewiarski nie posiada techników z 
wyższym wykształceniem, pożądanym 
będzie otworzenie na Politechnice o
bok Wydziału Wlókienniczcgo, Wy
dzialu Dziewiarskieg·o. 

Jeszcze jednym z poważnym za- I 
gadnień, stojących przed nami w pla
nie 6-letnim, jest kwestia opracowa.. 
nia odpowiedniej literatury facho,•ej, 
tłumaczonej przede ,_·szy!'<tkim z bo· 
gatej ·literatury radzieckiej. 
Reasumując - przem~•sł dziewiar

ski postawił sobie w planie G-letnim 
za zadanie prześcignięeie poziomu 
produkcji w krajach kapitalistycz
nych, mając naturalnie na uwadze 
potrzeby kon$umenta krajowego. 

Projektowane nowP 

Zwycięi<kie wypełnienie planu 3· 
letni.-go po7.V1.·oliło na odbudowę i u
ruchom'enie parku maS7.ynowego, 

terzne mopa.trzenie we wszystkie all' 
Wielką r:>lę Pr7.Y automatyzac;~ ~ t~·kuły, produkowane przez ten prze 

będą oczywiście wyposażone we 
wszelkie niezbędne urządzenia, za 
pewniające robotnikowi pełne bez 
pieczei'istwo pracy. 

wyni~u.c!llOn"go przez 
produkcja przemysłu 

modernizacji p:'rk11 maszynowego od 
okupa'l1ta, a grywać będ:i wnio>ld racjonalizator 

jedwabruczo - sk;e. 
galanteryj.n(>go w okres«:'! planu 3-1et 
niego przyczyniła ;:ię n'e tylko do 
zao;,pokojen;a potr7.eb rynku we
wnętrznego, ale zdobyła również dla 
n.aso:ych wyrobów wiele rynków za
gra.nicznych. 

ZwiękS?.en:e wa~hlari.a asortymen 
towego pozwoli rzucić na rynek kra 
.io>vy '\\'ięk~zą ilo~ć tkanin jedwab
nych drukowanych, kos?:tem =n:cj 
S7.J:)nia ilości tkanin farbowanych 
gładko. 

-Dążeniem planu 6·letniego jest del Zamierzenia planu 6-lctniego idą 
!;7.a rmbudowa na~v-Rgo przemysłu. w kierunku z\v!ększenla produkcji 
W iym celu zo~taną w:vbudowane jedwabiu naturalnego i gazy mlyń
nowe zakłady na tere!'lach, dotych- skiej, co pO.Z\\'Oli nam na całkowite 
c7.1.;; 7.acofanych ekonom;cmie, ulcg- uniezal!'7.nienic się od dostaw zagra 
nie uno\\'ocześnieniu park maszyno- nieznycl1. 
wy, zwi<;k~7.ona zostanie produkcja w plan'.e 6- letnim zwrócona bę.:. 

tkan:n szJachctnych oraiz podwyżno dzie szc7.ególna uwaga na rozb'..ldo
na ich jakość. wę placówek socjalnyrh. Znacznie 

W okresie planu 6-letniego pastą- zwiększona. zostanie ilość żłobków, 
pi wielokrotny w·a-ost ilościowy i przedszkoli. świetlic dz'.ccięcych, am 
warto.~ciowy dołyc·hc~sowrj produk bulatoriów lckarą przemysło

cji. Jeżeli przyjm:emy rok 1949 za wych, zwiększony zostanie odsetek 
podstawę, to w chwili ukot1c7.enia korzystających z wczasów pracowni 
planu 6- letniego produkcja wyrazi czych dorocznych i świątecznych. 
się następującym: w~~kaźnikami: dla Jeżeli chodzi o tak ważny odci
tkanin jedwabny·ch 248,8 proc., dy- m~k, jakim je~t szkolen~e zawodowe, 
wanów i chodników 218.8 proc„ pas- !o zamierzamy w pierwszym rzędzie 
mantcrii 149,4 proc„ koronek, Llulu umasowić akcję szkolenia p;:-acowni
i firanE>k 301,2 proc. kÓ\V, nic wykonujących baz akordo-

Powyis7..e osiągnięcia będz.ie moż-1 wych, zorgan:zować szereg kursów, 
na uzyskać w pierwszym rzędzie kształcących mistrzów tkackich we 
dzięki zwiększeniu parku maszyno• własnych liceach, pr7.cszkol1ć po
wego, wzrostowi zatrudnienia i pod- trzebną ilość tcchnlków wlókienni
niesienin wydajnośd maszyn. Jedno czych. W ramach inwestycji, planuje 
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mysł. 

PRZEMYSŁ ODZIEŻOWY 
na DOWJ'Dł etapie rozwoju 

W odróżnieniu od Innych przemy- 1 W ramach realizacji Planu O·let
słów, przemysł odzieżowy w Polsce niego, szczególny nacisk b1;dzie · poło. 
Odrodzonej rozpoczął swą działał- żony na racjonalizację procesu 1no
ność nie od odbudowy, lecz przede <lukcyjnego i na podniesienie go Il<ł 
wszystkim od tworzenia. podstaw dld wyższy poziom techniczny. Jedno· 
swego rozwoju. Pomimo tych specy· cześnie specjalną uwagę zwracać !'ii" 
licznych warunków, przemysł odzie- będzie na tworzenie praktycz 1ych i d 

żowy, wzorem Innych odbudowują- estetycznych modeli i fasonów na po 
cych się przemysłów. spełnił nałożo- ' 
ne na niego zadania, albowiem nie wstanie i usystematyzowcinie racjo. 
tylko wykonał Plan 3-letni pod wzglc; nalnego ustalania wymiarów i n1,11.1c · 
dem wartościowym i ilościowym, ale racji odzteży. \V ten sposób przemysł 
podniósł także jakość produkcji, r.ostanie ściśle pow~ązany z kon~u 
przyczyniając się tym samym do toz
powszechnienia swych wyrobów 
w~ród konsumentów. 

Do uzyskania tych osiągnięć przy· 
czyniło się w pierwszym rzędzie za
taczające wśród załóg robotniczych 
coraz szersze kręgi racjonalizatorstwo 
oraz potężny tuch współzawodnictwa, 
które w trzecim kwartale 1949 r. ob
jęło już 61 proc. zatrudnionych pra
cowników. 
'Vysunięte na czoło zagadnień 1a

danle organizacyjne przemysłu zo· 
stało w pełni wykonane i w ro· 
ku Hl50 przemysł odzieżowy po~iaclać 
już będzie jed1101Hą strukturi:. 
Osią!Jnięcia Planu 3-lelniego są pod 

stawą i gwarancją, że zadania ,;toją
cc przed przemysłem odzleżowym w 
iamach Planu 6-letniego, planu budo· 
wy fundamentów socjalizmu w Polsce, 
zostaną w pełni urzeczywistnione. 

Na czoło zadań i zamierze1i prze
m1 siu odzieżowego w okreslo Plan11 
6-letniego wysuwają się 4 zasadniczP 
zaqadnienia, do rozi\i:\.li'uia których 
pu:emysł odzieżowy przystc;pujo w 
pierwszym rzędzie: - przystosowil
uie planu produkcyjnego pod wzglc;
dem jakości i ilości do potrzeb i ży
czei1 szerokich rzesz konsumentów; 
obniżenie kosztów własnych wytwa· 
rzania; di'lsza poprawa jakości ; pro· 
dukcji oraz obsługi klienteli, wrmo
ione szkolenie kadr robotnici:ych, z 
szere!JÓW których zostaną wysunh:te 
na kierownicze stanowiska najbar
dziej aktywne, wartośclowe i twór
cze jednostki. 

mentem. 
Ponadto w okresie realizacji Plan" 

6-letniego zostaną wybudowane n<: 
wzór nowoczesnych, fedyuych w :swo 
im roclzaju v1 Europie - Warszaw
skich Zakładów rrzcmysłu OdzirżtJ-
wego, nowe fabryki konfe.kcyjne, któ 
re stanowić bęrlą widomy wyraz roz 
machu i mocy bmlownietwa socjali
stycznego. 

Dla przemysłów: guzlkarsko·galan 
teryjnego i kapeluszniczego, Plan 
6-letni test punktem zwrotnrm, :i:..i-

pewnidjącym im calkowllą zmian<; 
przestarzałych sposobóiv wytwarza
nia przez unowocześnie11ie parku ma
szynowego i zastosowanie, s:r.czPgó'r 
nie w przemyśle guzikarskil1l, no
wych surowców. 
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PALMIRO TOGLIATTI Centralny Ośrodek 
· Szkolenia Partyjnego 

Palmiro Togliatti. sekretarz gene
ralny Wlosk!ej Partii Komunistycz
nej. przywódca włoskich ma<> ludo
wych, spotkał się z robctn:·kami War 
izaw;v. W sali czcrv;oncj od sztanda 
l'Ó\\', setki warszaw:'kićh robotnikó'.ll 
powitały tego, który od przeszło 30 
lat prowadzi masy ludowe Włoch. 

robotników War~zawy 
włoską klasę robotniczą d~ walki o 
wolność, pokój i .>prawiedliwośc spo 
łecrmą. 

Palmiro Togliatti jest jednym z 
załozyci-cl:i Wlo::;l:ie-j Partii Komuni
styczn(;'i. Od 1921 roku prowadzi·! ją 
do walki z faszy5tami Muswlinlego, 
nas-t~nie do walki z· najeźdźcą hi
t:erowo:k~m. dziś p:-owadzi ją do wal 
ki z ang.Io - amcr:ykańskim okupan
tem ; jego chadecką agenturą de 
Gas·::>er!cgo we Wło5zcch. 

Palmiro TogUntti .Jest prawdzi
wym trybunem ludowym. W arty
kułach i wrstąpieniach przepojo
nych m!lości<.t do Judzi pracy. z n:e
zachwianą pewnością w zwyc'ęstwo 
rewolucji, mob;limwał i mobifam
.ie ma. y ludowe Wioch do. walki o 
w;vzwolenie. Kochali go i kochają ro 
botnic;-· włoscy. Ni~naw:dz!t~· go czar 
nc ko~zulc Mu5solinicgo. nienawidzi 
go dz:ś imperlal:sta amcryka11sk'. 
nienav,;idzi go i boi go się chadek 
czy saragatowiec. zaprzedający kraj 
zagran:crnym mono;'>olistom. „To
głiattii:go nienawidzi burżuazja ·wio 
ska - pow;.edzial to\v. Alek!"ander 
Zawadzki - ale kocha go włoslrn. 
klasa robotnic'lla, kocha go lud wło-
&ki", . 

Lato 1948 - Togliatti pada ofiarą 
n.ikc1.emnego zamachu. Na zbrodni
czy zamach. dokonany przez fa~.zy
;;tq. a nicw11tpliwie inspirowanv 

pn,cz stojącego w cieniu ameryka11-
~kiego gauleitera Włoch - Zel1er
bacha, lud włoski 'I.a.reagował straj
kiem generalnym i masowymi wr
stą,pieniami, 1;kladając clowooy za· 
ufania i miłości do Palmiro Toglial
ticgo. 

„Stalin, B;erut. Togl'.atti - skan
duje ~a.la. To~liatti. Togliatti, To
gliatti", „Bandera rossa. Band<0r::i 
ros.sa" - śpiewają zebrani. „Czer
wony Sztandar" w języku wielkiego 
rewolucjonisty włoskiego. Polski ro· 
botn'k da,_;e w:rra.z rado~ci. że na•.vią 
zał bezpośredni kont:i.kt z tym, o 
którym tyle sly~zał. którego mal 
jeszcze pod p.>cudonimcm E~·co1c Er
coli. 

hohatcrsk:ej walce włoskiej kla•y ro 
botn:czej. mówi -0 nk!ugict!?j pc>sfa
wie ch~opa wlos:,;ego. Co 1x1rę chwil 
przemÓ\\·icn :e jego pt"l<>rY\\·arn~ jc.:;t 
burziiwymi okla1'1tami. Robotnik pal 
s:{; żvwo rcagu ie na '':i3dorno~ć o 
ka7.dym $7.Czegó:e walk;, jaką tcc?:-; 
jego bracia na Póh\1'i'!);e Aprm'ń
;.k!m. ż;vwo re::igu;e. gdyż to "·l ;"_ 
go brac'a. f,d,•7. wr.lczą on". o tr> rnm(l 
sp-rawę. gdyż każde zivycir?stwo m0-
falowca turyń~kiego cz,v bczro:nei:;o 
z Apuli: j<'st zw~·c;~~twem nn•1.ego 
J?órr"ka. nao::-;c~o chłopa i na od»nót. 
!rnżda tona wc:t1a w~·dob,•' a porad 
plan przP7. na~ze!(o górnika. każriy 
kv.·:!ltal z:.>oi::i. \\·yproduk"'"anv po
nad plan pr7cz na,?e'.:(o chl'pa .. 'e~t 
z\\'\'Ci<'.<(1'.'Cl11 wło;:k'.cgP robo~r: 'ku . 
\\.;o>k'c-:;o ehło·)a, 

To~'.'a!I; mówi o ro:i. jr:lq odegrał 
?;wiązek Rnd%''-'d~l w ,,·nwolenh1 
Włoch spc<l jai...,ma h:tkro\n:ów. Mó 
\\'i w :m"eni.u milionóT tvch i->.e<11. 
n·1rod:1 \\'lM!\i!'<;O. t;>.k i<·k w ich :
mi('n\u Drzed 8 tn~':'~'ac~m: "''·n1ini" 
1 clobi!n'" n~·v:('ct?:i{lł pod · .. ,~p '70111 

wo'"nn,·m. Ż·'.' „Jl?.ród "·Jrn;l:j n;o:d'' 
nil' hl'{hi" wal~.-~Ył pnrdwko zwią7-
ku,·i Ra<l1iC'ddemu". 

Wfród grr.motu ok:asków Togli:1'.ti 
wchod7.i na trybunę ... Zacz~·na mó
wić Prz::-z par<: l'ckund w5.zysc.v na
sh.:chu ia. Togliatti mówi po rosy.}· 
sku ... \\„idzisz. on mówi językiem in
ternac.:onat:rt:v·' - sly><ę g!os ~w('
go :ą5!ada. Tak! To~Uatti przPmó
w'.l do robotników war:;7.aw5k'ch ;e· 
zykiem. który - jok t-0 tra'n'f! ocenił 
wlaśnic wan:zawĘki robotnik - .ic~t 
języltiem internacjonalisty. językiem 
kraju będą~ego nad1ie.ią setek milP 
nów ludzi, Jr,zyklrm Lenina 1 

Stalin.a. tych, k.tór:r.y lt1d7.kOś<'i po· 
ka7a.li flr1n;ę do sor.ialhmll, drcgę do 
vrnlno..~ci. 

7>hrani ~·1 .ie<zr1c ~d \'.Tażen:em 
o,:tatn'.ch srń'.\' Tor<I:a't'c40. gd·; n::i 
h·vb•.1re wchod~·1 clck!!acie rnlod?.ic 

0 
h· s?:rn':i~' i Z'.11P. \\-rccu!;ic 11rn Palmiro Toi;liatti mó\\ i. l\ló\Yi 

Wy1łiki opłaciły· ~i~ so1ł'icie 
I ".;~ 7an 1;:i k\"i::i•ó\'. I n<i .::!'.e. kolejno 

kai.dc z dz.ieci zna.idu'e s:c: w r:i
ni'onach wielkiego re\\·oluc;o'1:~1 v 
w!Mk'.ego. 

S1Jotkanie robe>tników wanzaw
I ~kich 'l Palmiro Te>gliattim, vri<>lkim Jak zespół tow. Miruszewskiej zdobył nagrodę 150 tysięcy złotych 
przywódcą włe>skiej klasy robotni

- WysJek opł.aclł s ę s~o~rotn c· .:zei jest wydarzeniem. którl'go nie 
:.,cspol 1.ow. l\I:roszewsk:eJ otrzy· rapomina się szybko. Było ouo mani 
mal na.,grodę l:lO iysię<'y zlotYch. I fzstac-ją mięrlzynarodowcj solidarnoś 
w~pó!zawoctn:ctwo jakośc :owc "" I ,·i proletariatu. które.i nic zcloła.ią ro 

,.Bawełnianej Szóstce" rozwinęło I 'e.ni1•ać· intry~i i szt"zncie podicga
s ę i uzyskalo p::-rsµektyW;\' dalsze· ,z,\· wvjenn.vch. 

rozwoju w przyszlośc'. tr. 
Fragml'nt wn«:!rza; gabinet, w którym obecnie urządzona 

jest ,.'W.ntawa Stalino,vska". 

TWÓRCA PIERWSZEGO ZESPOŁU 
KONKURSOWEGO 

Prace i zwqcię§tUJa tow. Balce~zaka 
Znario go w fabryce już od <lawn<' 

Zawsze uwijają.cy :;ię skrz<;?tnie za 
swymi kro5nami, zaw~zc punktual11y 

sumienny, uczciwy pracownik. 

<>pót ke>nkn„:;owy. tkacze, jak to"·· Skaliń~ki i tow. ,czątku wydawala się czymg nieosią-

Ze"pół tow. :\Iiroszew ~kie.i z PZPB Nr 6. 

Gdy cyi ko pow~talo wspólza \\·ocłnic
two, od razu w;:i~l w nim czynn~· u
<lzia I. :\[ówiono o nim: Ha 11:.!'rza k -
przodownik. \\"rnz ze :-wym ze;"pO· 
Iem zdobywał nagrody, prz(•krncza

Xa~tą.pilo tn nat~·chmiast. gdy tyJ. Siuicowa, oraz młodziutka tkaczka, galnym, stanowiła coraz większy od
~o za po mat się z warunkami knr1- ,•zlonkini Zl\f P Jan ina Ciż,·cka, od 1 setek całej produkcji. Z początku 20 
kursu. .Już na pierwszym zebraniu, września rozporzą.ł już etap w.stępny,

1
procent, potem 30, 40, 50 i więcej. 

P?~wię.conym oi:i1c~wirn.iu '.e.i. spr:\\\·~·, poprzedza:inc~· .konkurs. (;dy w pierwszych dniach paździer
mc mog·ł spol:oJlliC u~1edz1ec: do kon. Na razie nic szlo łatwo. 'l'kncze niKa oo-Joszono "yniki pienY!l7.ego 
ca. Obmy~IH obiQ <lnklądni1', jaki.:h ?Yl~ przi;cież doty:hcZf!S, P.rzrzw~'.cz~: etapu, ~c. 11al to\\._ i:..t~.._z-,.,..._;..„ r:~"łat:j 
tkacz~· _Po.zysk:; dla swego ze;;polu. )em dba~. tyll~o o Ja!~ n_aJwt~kszą 1\o~c się wśród 5 na1?;rodzonych. Na uro
[ ~to .:.! 1 ~1.erpn~a na ~7;J1al~nch gaz~t produ~q1, me unnel~ d?~.taleczme czystości, jaka odbyła się- wówczas, 
po.]a\\:Jła _ s.1~. wia<lomo~c, ze ze;~pol: !'7.uwac. zarazem nad 1akoi;;c1ą 1ow~: tow. Balcerzak i jego tkacze poeta
!kack1 "OJ!'1echa Rakerza1rn z PZ.l'B: ru. C1ęzko było z pocz1~tku pogodzw no\\·ili ~obie że muszą zdobvć równit>i 
Nr i ~tanąl }:i.k<_> pien\"~7Y ~o. konkur- te d~1-,1 warnnki .. Xi em z c1.0la J~okr~- jedno z pie;wsz~·ch niiejsc ·w następ
~u. Piękną 1111c.1al~·w'.' podJi:li tkacze ly i'lę potem, meraz brakło cierpli- m·m i ostatecznvm etapie. 

Gdy we wrzesmu rozpoczął się 
wstr,pny etap konkursu na 15 naj
lepsZ)·ch zespołów tkackich, nikt 

nie słyszał jeszcze wtedy o tow. 
1\liroszcwskiej z PZPB Nr. G. Dwa 

zespoły otrzy~ały \\'Óv,·czas nagro 
dy w „BawclJ1ianej Szó.stce" - ze 
epoly tow. l\Iichalakowej I Bańko· 

wskiej. Dlaczego zespół Miroszew
skiej już w tym czasie n:e wyróż
n'ł się? Odpowiedź jest prosta -
zgłosiła s· ę do konkursu dopiero 
przed 1 paźdz. ernika. ;-- Z :ów
ł~O tow. Miroszewsk:ej, jak i współ 
pracującym z nią tkaczkom zabra
kło odwagi. N:e wierzyły. że spro
stają warunkom konkursu. N:e 
w:erzyły we własne siły i możli
wości. A tymczas' m wsŻyscy do
koła namawiali tow. 1\liroszewską: 

- „Brałaś przec eż nagrody we 
współzawodnictwie. Produkujesz 
zawsze dobry towar. masz \Yszyst
kie dane na to. aby wyróżn:ć się 
w konkursie·'. 

I to była pra"·da. Jeszcze zan.m 
~·1=1zedł w życie r_o,,·y regulamin o 
premiowan:u za jakość. tkaczka 
Miroszewska pródukowała 90 pro
cent to\varu pierwszego gatunku. 
Db pracy zespołowej przystąpiła 
jeszcze w· II kwartale ub. r. - Ale 
początkowo wspólpraco\vnice jej 
zm:eniały s· ę. Jedne przechodziły 
do innych fabryk, inne rozpoczy
nały pracę na ir.nych krosnach.
Najlep'ej ułożyła się \•,:spółpraca 
dopiero z tkaczkami Gawrońską, 
Gwizdałą i Raczkową. Od p :erw
gzego września. gdy 1ylko zaczęły 
pracować w myśl nowego regula
minu, stale uleps;r.aly metody swej 
produkcf. Powoli wzrastała Jość 

Uwa~a, zwiedzający 
IV Wystawę 

Gazetek Sciennych 
Redakcja „Głosu Robotnicze

go" zawiadamia, że w dniach 1. 
2 i 3 stycznia 1950 roku Wysta.· 
mi. mieszcząca się w lokal1;1 Społ 
ch:ielnl Artystów Plastykow :
ul. Pi(}trkowska 10'? - będzie 
niecr.r.ynna. 

Poez;\wszy od dnia 4 do . 111 
flł.ycznia Wystawa będzie eodzH;n 
11ie otwarta w godzinach pom1ę 
dz:r 10-19. 

ek!;tr~·· Mijała już polowa wrze· )ąc znacrnic swój plan produkcyjny. 
śn a. gdy po dlug!ch rozważaniach Lecz nazwisko je.c:-o, dotychczas po
zespół tow. M 'roszcwskiej zdecy- pul::u:ne t~·lko w l'Zl'I.~ Xr 7. oh.i<•glo 
dowal s'.c; wziać udział w konkur· t w ~1crpn•u :ws?.y.stk1c Iab:yk1 n e 

. : . ; ; . •' tylko w Lodzi, le<"Z w calC',J rol"c~. 
s1.e. Od p,er:uz~go dn •. a prz:«~tą-\'fow. ·wojciech Bakerzak pi<>rw~zy 
pt ono do zac1 ętc3 walki o kazdy cd powiedział na apel Zarządu Glów
metr bezbłędnego towaru, o to aby r.cgo Związ1rn Znwoclowe~o 'Vlóknia
tych metróv1• było jak najw.ęcej. rzy, pienn1zy zorgnnizow.ał tkac!i.:i ze--

z innvch fabryk. Z dnia mi chl<'11 wo~ci, lecz silna wola i chęć r;:etel- 'C 10 1 · •. 1.. Gł 
wzra;tala iloś·ć zespołów/ konkurM- nego wypelnienia swych o bo wiąz- ie" o,. <i~: zp8•1•111~5ze;:p~Ó1~ wko~k O· 

wych. _ kó~Y _ odno~ilr zwy~ięs~wo. Z dnia na :owyc~:n ~espÓ~c:) B:lcerzak~a. z;ajd~: 
~e~poł tow .. Balce1::rnka, , ':' skla~ dz1en wzrastała 1lośc dobrc;iro, bt'z- wal się stale wilród najlepszych. Pra• 

ktorcgo we;zh starsi, doswiadrzem błędnego towaru. Ekstra, ktora z po- ł . · · k 1 50 cowa rownon11erme: o ·o o proc. 
ekstry, resita primy, a plan produk

Wyniki konkursu „Głosu" 
cyjny zazwyczaj przekroczony o kil
ka procent. Wyniki takie mo.irły po
wstać tylko dzięki zgranej, harmonij
nej w,:;półpracy. 

Tak minęly październik 1 listopad. 
Do Zarzą.du Głównego naplywaly z 
{·alej Polski wyniki wszystkieb ze~po
łów konkursowych. Z dniem 1 gru
dnia. konkurs został zamkniętj•. Tka
cze z napięciem oczekiwali, czy znaj
dą się whórl owych 15 wy1·óinio
nych, czy przyµadnie im w udziale 
tytut najlep5zeg·o zespoli.i oraz wy
soka nagroda. A tymczasem zbli?.ała 
się donio~la r01:znica: 70-lecie uro
dzin Towarzysza Stalina. Robotnicy 
przedsięwzięli wspaniały Cz~ n Stali· 
nowski. I znów nazwi~ko BalcPnaka 
było na ustach w~zrstkich. Wraz. z 
innymi zespolami „Bawełnianej Sió
demki" ze"pół tow. Balcerzaka zobo
wiązał się do dnia 2l grndnia. pod
nieść o 3 proc. jakość swej produk· 
cji i co d:lic:>ń pół godziny czasu po
święcić na szkolenie słabszych tka
czy. łY~i.ród oczekiwania radosnego 
święta mija~y dni. 

Nasz konkurs rysunkowy wy
wołał olbrzvmie zainteresowanie 
wśród czytein;kó1Y ,.Głosu''. Dość 
powiedzieć. że oprócz należycie 

pt. „Kto 
wypełnionych kuponów cały sze- 3) Helena Walcz:vk, robotnica, 
reg uczestników konkursu nade- L(:dź, ul. Nowotki 65 __ set·wi._ do 
słał do redakcJ'i dowcipne komen · białej kawy; 
tarze. określające polityczne obli 
cze „figur·' konkursowych, saty- 4) Regina Pietka, robotnica, 
ryczne wierszyki, uwagi itp. Do Łódź, ul. Napiórkowskiego 65 -
tej „Hteratury konkursowej" zegarek na rękę; 
powrócimy jeszcze w jednym z 5) Leonard Nosowicz, pracow
najbliższych numerów „Głosu", nik PKP, Łódź. Sienkiewicza 6 
na razie jednak chcemy zdać spra m. 1 - wieczne piórOll 
wę nas·z-·m Czytelnikom z wyn:- 6) Zbigniew Nowaczkicwicz, 
ków Konkursu oraz podać listę uczeń, Warsza1Ya, ul. Okopowa 27 
osób nagn1dzonych z,1 prawidl0we m. 5 _ wieczne pióro; 
rozwiązar'.:i. 7) J{azimierz Rakowski, robot-

Ilość czytelników, którzy traf- nik. Zgierz, ul. Stempowizna 26 
nie l'dgndli. iż rysunek 1 przcrJ:~1 :t - wieczne pióro; 
wia - Mocha, 2 - Czang-Kai- 8) Henryk Kujda, urzędnik, 
Szeka, 3 - Bevina, 4 - Churchil Łódź. Traugutta 10-8 _ ,.Pustel
Ia, 5 - Mikołajczyka, 6 - gen. nia Parmel1ska" Stendhala; 
Franco, 7 - Adenauera, 8 - Tita, 
g _ Bluma. 10 _ Trumana _ 9) Jadwiga Equer, robotnica. 
jest doprawdy imponująca. Sporo Łód7. Pio'rkowska 53 - .,Siostra 
kuponów zostało zdyskwalifikow:i.· Carrie" T. Dreisera; 
nych przez komisji;i Jrnnknrsową z 10) Zygmunt Wybraiiski, uczeń, 
powodn błędnych odpowiedzi (doty Konstantvnów, ul. 1 Maja 144 
czy!o to glównic rysunku-zagacl· „,Janosik · Nędza-Litmanowski" K. 
ki Nr 7), bądź ze wzgledu na nic· Przri 1•;y·Tetmajera: 
czytelne czv anonim<?we wypeł- 11) :\1iecz;\·sław Kr;\·słera, ro-
nienie kuponów. Odrzucone zosta botnik. Pahi:mice. P'.ękna 1 
ly również odpowiedzi uie zaw!e· ,,:\laq•na z Ilrul>ego" K. Przerwy 
rające wsz~·slkich kuponów. Tetmajera; 

Po przeprowadzeniu losowania l2) Irena Pałczyńska robotnica, 
wśród uczestników, którzy nade- Łódź, Wierzbowa 44 .,Cich~· 
słali bezbłędne odpnwied7.i - na Don" M. Szołochowa; 
grody przypadły następującym o- . • . 
sobom: 13) Bolesław Rucmsk1, robot· 

1) c7esław Patykowski, robot- nik, f,ódź. .Joselewicza 16 m. 3:1 
nik. Pabianice. Spóldzielcza ~r 7 I - „:r~~·!(ocl~· dobrego wojaka 
m. 18 - zegarek na rękę; SzweJka J. Haska: 

2) Ucnn-k Ząhecki, ucze1i. Sule 1.J.) Stani_slnw M.ło~zianowski. 
jów, ul. Górna Nr 3 - zc:!arek na robotnik .. Lodż. Rok:c:nska 22 
r~kę; .• ,1\fickiew1cz'• M. Jastruna; 

to jest?" 
St„ goniec. Łódź, 11 llistopada 42; 
a2) Ciszek :Feliks, robotnik. Za
kłady Odlewnicze w Końskich; 
33) Traczyk Mieczysław, robotnik, 

" . Lódź, Gda11ska 27; 34) Jałkie-
~::>) Z~·g~nunt. Konarzewski, urz~ wicz Anna, uczennica, Lódź. 

dnik, Łod~; Zgier~k~ 4~ m. 24 - Lokatorska 15; 35) Ciotko Mie
„Napole?n E. Ta1 '.q~, . I czvslaw, robotn!k. Centr. Szkoła 

16) ~becz:vsław lSO~In!-ikl, robot· z· i k" z i: 'd' T tt 'k Ł'd' ;."·l· „3 1\-w .w ąz ow aw .. ,..,o z, raugu a 
~·I „ o/;, ml Jano.w~ :: - ,,!n.a- 12; 36) Stefański Zbigniew, u-
13 Cur e E. Curie,. • czeń, ~owicz, Mostowa 18; 37) 

17) l{rzysztof Gorny, uczen . Starosielec Jerz" urzędn;k Sadu 
ł · d · K l ? 1 F r n" B '"' · · · _,o z. aro a ~ - " a ao · Grodzkiego, Piotrków, Czarnicc-
PruS,fł. , • • kiego 8 m. 4, 38) Rakowska Tere 

. IBJ °"e~o~1ka ~aJewska, urzęd sa, uczennica. Łódź, Łęczycka 42; 
mcz~a •. Ło?~; Wrobla, 1 m. 3 - 39) Witkowski Tadeusz, robotnik, 
„PasJa ~Y~1a. I. Ston~ a. . Tomaszów Maz., Szeroka 34; 40) 

Hl) .Kazi~nicrz Jclenczak, i wo~- Larczyński Piotr, uczeń. Łódź, 
ny, P1otrkow Tryb„ ul. Jag ellon- Przędzalnian:~ JO.) m. 16; 41) 
~ka 1 - . '.'~~ygod~ do~rcgo wo Przędzelewski l\fichał, śrubownik, 
Jaka SrneJka J. Hask~, Lódź, Xowotki 83·8.); '12) Grn 

20) Jan Kurc, urzęclmk, Łódź. b · , · . 
0 . d . ? 8 1\l h tt " J owska Maria, tkacz.rn. Pabtam-
~t o O\\ a - - " 1 an a an · ce, Żvtnia 4; 43) l\Iastałcrz E. 

Dos Passosa· • - - · ' 
21) Ana.toi Szumlewicz, kch- ~~a) et ~.0~~· BP~g~uowsktebgo ~8k; 

·1 Ł ' d' p · k 15 l'l ... ewms 1 o es aw, ro otn1 , 
nlK, o z. oznans a . m .. - -: Łódź, Limanowskiego la; 45) 
•• P;,z:vgody do~rego wo3aka SzweJ Rudka Stanisław, tkacz, ł,ódi 
ka, J. Haska. „ 9, ,IO:.ierakom;kirgo 4; 46) Bn1!· 

22) _Henryk Cichy, uczeń. Łódź, ko·wska Kryst;\•na, urzędniczka, 
Lelc\\ ela 3 m. 6 - „Faraon" B. ł ... ódź, Dowborczyków 9-11; 47) 

P1~~~;adto dalsze nagrody książ· Zabłocki Miecz~·sław, ,praco\vnik 
k t · '.!3) Szulc !\Jie- PCH, Łódź, Zachodnia 6·1-6; 48) 
·owe 0 rzymuJ::i: Studzii1ski i\larian. ma1·ster. Łódź. 
l'Zyslaw, woźny. Łódź, Nowotki 
i:łO m. 9; 24) :\fadrjewski 'fa Barska 10; 49) ICubańska Jadwi-
dcusz, uczeń, Pabianice, Kościusz ga, prządka, Lódi, Różana 12; 
td 18; 25) Jugowicz Leonard, 50) Cichoński, uczei'l. Lódź, Wól
straż prz('myslowa. Łódź, Daszyń- czańska l59 m. 18. 
!'.kiego 67; 26) I\aziroier!Slii Stefan, 

k . \Uszvstk1"e '""Z. CJ. ~:--·mienione tkacz. Zg·ierz, Limanows ·1ego 7; ' "· · ••" "·' 
27) Dębski Jerzy, milicjant. Łódź, osoby proszone są o odebranie 
:;1:~sk:t 26; 28) Walas Barbar'.l, nagrórl w Redakcji „Głosu Robot 
robotnica, Ozorków. ul. 37 P. P.; I nicze.,.o" Łódź Piotrkowska 86, 
29) Ifowale,~·sl~a Irena, urzędnict· . d 

11 
". •• 1 19-'0 ka. ł ... c)tU. Gen. Sowi11skieg·o 62; 0 ma .>. • • ,) r. 

:;o) Stefan Wilk. robotnik. Zgien. Zami1>j"lcowym nagrody zoi,ta-
1 i Stycznia 101; 31) Marczałt ną przesłane przez pocztę. 

I nagle w polowie grud11ia gru<"h· 
nęła wiadomość: 15 najlepszych ze
społów tkacldch otrzymało po 150 
tysięcy zł. ll'śród nich znajdował ' się 
ró" ni"li zespól tow. Wojciecha Bal· 
cerza.ka. 

Spotk1llgmy wszystkich podczas U· 
roczystofoi, jaka odbyła się w Tea
trze .i\ow~·m. '\'idzieliśm;y na ich 
twarzach wyraz radości i dumy, że 
oto dopięli swego, że dowjedli, jak 
można i jak należy pracować. ~mia
ły się oczy tow. Balcen:aka, który 
wlai'nie tego dnia został szcz:ęślhvyni 
ojcem dwóch córek-bliźniąt, promie
niala zadowoleniem twarz starej 
tkaczki low. Szulco1vej i tow. Skaliń
skiego. Ale najbardziej rozradowana 
oyla kol. Ciiyckn. Prawie najn1łod
sza wśród tej licznej gromady tka
czy. Dyplomy, nagrody pieniężne, 
kwiaty, słowa pełne pochwał i u zna
nia - oto, na co zasłużyli sobie swym 
nieugiptym, wytrwałym wrsiłkicm, 

Konkurs odegrał olbrzymia rol~. 
Wvkazal on, ie mo!na produkować 
r.a~sze towar bezbłędny, a imię tow. 
Balcerzaka i jego tkaczy, którzy 
pierwsi zapoczątkowali tę s?.lachetną 
rywalizację, pozostanie n~ dłt1go w 
pamięci w~:r.ystkiclt włókniarzy. 

( sa1n) 
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Niniejszym :zawiadamia się wsz.y;;t 

kich członków PZPR gastronomi
ków, ii w dniu 2 stycznia 1950 roku 
o godzinie 9 rano, w sali Dz.IeJn;cy 
Sródmieścic, ul. Piotrkowska 53, od
będzie się zebranie pod9tawowej or 
gan~zacji PZPR. 
Obecno$ć wszystkich członków -

obowią'Zkowa. 

- Proszę o mieloną kawę. 
- D!a mnie owoce i butelkę wina. 
Klienci wchodzą i wychodzą, a 

młode ekspedientki w czystych, bla· 
tych fartuchach, przyozdobionych 
znaczkami ZMP, z uśmiechem na u. 
stach zrc:cznie zdejmują z pólek żą
dany towar i wypisują rachunki. 

Szybko, sprawnie i uprzejmie pra· 
cuje personel detalicznego sklepu 
~SS Nr 514 przy ul. Piotrkowskiej 
Nr 127. 

- Dlaczego utworzyłyśmy wzoro
wą brygadę- sprzedawców? - powta· 
rza nasze ;apytani~ kol. Eugenia Ku-

kulak. - Pragniemy, aby klient był 
u nas zafo.twiany jak najuprzejmiej , 
izetelnie i dokładnie, aby raz po
czyniwszy tu zakupy, stał się naszym 
stałym odbiorcą. 

- Teraz to i praca upływa nam 
milej, niż dawniej - oświadcza kol. 
Sabina Jo6czyk. - Jesteśmy dla 
klientów grzeczne, wi~c i oni odpłd
cają nam tym samym, a ciężka pra
ca miast zmęc7enia, sprawia nam 
przyjemność 1 zadowolenie. 

I RADOSNE POWITANIE- NOWEGO ROKU I 
Dziś w nocy ochoczo bawiła się 

- Kasjerka też często może klien· 
ta wyprowadzić z równowagi - mó
wi kol. Helena Orszulak, - Mnie się 
to jednak nie może zdarzyć. Jeżeli 
kupujący nie posiada drobnych, to 
nie sarkam, lecz uważam za swój 
obowiązek mieć przygotowane pie
niądze na wydanie reszty, 

Dlaczego właśnie ZMP-owcy pierw 
si podchwycili apel naszej Redakcji 
o utworzenie wzorowych brygad 
sprzedawców w placówkach spółdzie1 
czych - wyjaśnia to nam tow. Or· 
szulak, kierownik sklepu: „Chcemy 

cala robotnicza Lódź 
We~oło i ochoczo witała robot

nicza Łódź Nowy Rok. Zabawy 
1yl w estrowe odbywały się wszę
dzie w nastrojach radoiki i ufno· 
śd w przyszłość. 

Il() świetlio przy fa.bryltach i 
przy instytucjach, biurach i urzę 
dach, gdzie odbywały się 1abawy, 
przybyły liczne rzesze pracowni
ków i ich l"i}dziny. 

Bufety został~· wszędzie obficie 

zaopatrzone przez Powszechną pokazać naszym starszym kolegom, 
Spółdzielnię Spożywców. iż nie potrzeba tak wiele wysiłku. 

W wielu świetlicach przed za- aby być uprzejmym podczas obsługi-
bawą noworoczną odbyły się ufoz •.vania klientów, a zwłaszcza lud1i 
maicone występy zespołów świe- pracy. Dldtego po!:zliśmy za przykła-
tlicowych. dcm Iwana Korowkina, sprzedawcy 

Robotnicza Łódź pogodnie że- moskiewskiego marrazynu „ćastro-
gnala stary rok, który przyniósł r:om 31 ", aby okazać społeczeóstwn, 
Jej zwycięstwo w wykonaniu Pla-
nu Trzyletniego, witając równo- że obustronna uprzejmość, zarówno 
cześnie i rozpoczynając rok walki ~przedawcy, jak i kupującego, może 
o nowe. dalsze osiągnie _____ ułatwić i umili~ życie". 

Slade,.. naszych artqkulów 
.. „ ...... j;~·;·~~;·····;;~······~„ ... fi';·;;i;„···Gomulińsł~a 

W ubiegłym tygodniu ukazał się 
w piśmie nnszym artykuł pt. „Jak 
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U daliśmy się • wczoraj z Polci;i. 
na przechadzkę po mieście. 

- Patrz - rzekła Polcia -
jak wspaniale wygląda ten nowy 
pasai' z ul. Piotrkowskiej na Al. 
Kościus:iki. 

Rzec-zywiście, piękne lampy 
mleczne oświetlały skwer, ozda
biający pasaż ..._ tak dawniej 
brzydki i ponury. 

- Pewnie podobnie - dorzu
ciła domyślna Połcia, będzie wy· 
glądał nowoukończony pasaż z ul. 
Piotrkowskiej przez Park Sien
kiewicza, na ul. Kilińskiego -
kiedy na wiosnę uporządkuje go 
Wydział Plantacji. Jak to do
brze, ie miasto nasze staje się co 
i·az ładniejsze. 

Minęliśmy Piotrkowską i pl'zez 
ul. Andrleja podążaliśmy w kie
runku Gdańskiej. 
. Przebudowana jezdnia i nowe 
tory tramwajowe, pożyteczne pod 
cienie na rogu }JO raz pierwszy 
:i:wróciły naszą uwagę. 

- Jak tu teraz ·wygodnie !lię 
chodzi! - rzekła Polcia - nie 
ma wyhoi, ulica jest szeroka. Zu· 
pełnie inaczej, niż było kiedyś. 

Te pom 'lne zmiany zachęcily 
mnie do dalszej wędrówki. 

Nieśmialo spytałem więc: 
- Czy nie miałabyś ochoty 

przejechać się ze mną tramwajem 
- dalej na Chojny, a potem na 
l3ałuty'? Zobaczymy, co tam się 
zmieniło. 

O dziwo! Polcia, taka zawsze 
przekorna, tym razem wyraziła I 
zgodę natycluniast. J 

Na Chojnach uderzył nas wi
dok poszerzonej jezdni przy prze, 
jeździe kolejowym i wicie upo-, 
rządkowanych ulic dokola. 

- X areszcie nie będzie wypad, 
ków w tym miejscu - ucie!'z;rla 
się Polcia. 

Pojechaliśmy na B11łut~'· Czyta 
liśmy wprawdzie wiele o budowie 
nowego osiedla mieszkaniowego, 
ale to, co zobaczyliśmy, przeroslo 
nasze wyobrażenia. 

- Patrz Hipolicie - mówiła 
Polcia, jak tu wygodnie będą lu- l! 
dzie mienkać. W jas nych, prze· 
stronnyt'h pokojach ze wszystki
.mi urzadzeniami. 
Postanowiliśmy z Polcią w 

dzień Nov·ego Roku raz je~zcze 
odb)·ć podobny space1·. Prze
jedziemy się tramwajem na 
Nowe Złotno, tam gdzie zeszłego 
roku zbudowano nowa linie trań1-
wajową, a po połud;iu pojed)lie
my na Stoki. 
Radzę Wam, o n;.ili Czytelnin•, 

przejedźcie się po Łodz i i rozej
rzyjcie :; ię, a na pewno, jeżcH 
ktoś ma zmarbrienia i kłopoty, o 
wszys tkim zapomni: tak wypięk
nialo nasze miasto! 

Wasz Hipolit. 

traktowani są robotnicy w niektó· 
rych prywatnych p1zeclsiębiorstwach". 
A1 lykuł ten dc.tyczyl firmy Ciomuli!'i· 
ska i S-ka - Wytwórnia Wyrobów 
f:zklanych i Ozdób Choinkowyr:h . 
~ką-i zglosili się do nas robotnicy, 
skarżąc sic: na ciemne machinacje 
właścicielki Wytwórni. Sprawą zaję
ła się Komisja Specjalna. 

Obecr.ie otrzyma \iśmy również Zcl· 

wiadomienie z Jnspektrnatu Pracy z 
XIII rejonu. Ocibyld si<i wizylarja w 
Wytwórni i wydano nakaz u~unięr·h 
następujących uchyb'e11: do dn:a 
3l stye?.nia w.:o r. 111<1 hy(~ 7<1i1 s1,1lo· 
wana ·wentylacja mcchan'.czna, ro
bntnicy winni nntyrhmiast otrzymać: 
odzici. ochrnnną, dmuchacze szkła 
mają otrzymywać mleko przysługu
jące. im na podstawie umowy zbioro
w~j, w \Vytwórni ma być wywieszo· 
n~ obwieszczenie o czasie pracy, za
instalowane ma)ą byc klosze, chro· 
dącc wzrok, na salach winny hyć u-
mieszczone spluwaczki i ma być u· 
trzymywany porządek. ~onadto ob. 

• §ka 
I -

Gomulit'lska • 7 a nieprzestrzeganie u
slawy o ciasie pracy ukarana zesta
la grzywną ,~- wysokości 10 tys. zł. 

Niezaleinie od Inspektoratu Prar y 
firmą 7ainteresował sic; Urząd Za
trudnienia. Okazalo się, że firmd Go
mulii'tska i S-ka zatrudniała ludzi bez 
~kierowania z Ur7.ędu Zatrudnienia. 
Sprawę lę skierował Urząd do wy
dzit1łu karno-administracyjnego przy 
~t11rostwie śródmiejskim, który wy
mierzy Gomulil1sltiej wysoką grzyw

nQ. 

Tak więc Wyt,wórnia Wyrobów 
Siklanych i Ozdób Choinkowych na
leżąca do J. Gomulińskiej i S-kl by
ła nie w porządku wobec Komisji 
Specjalnej. Inspektoratu Prary i Urzę 
dn Zatrudnienia - wobec trzech in
stytucji, ł:roniących interesów klasy 
robotniczej 

• CENTRALA HAN'DLOWA PRZE:HYSłX ~IETALOWEGO 

• Ekspozytura Rejonowa w f,odzi 

zatrudni· od 1 stycznia 1950 r.: 

Ili 
1) 5 referentc>w handlowych 
2) 3 referentów administrat'yjnych 
3) 2 ksirgowych 
4) 2 maszynistki 

Wymagane są odpowiednie kwalifikacje. 

PAŃSTWOWE ZAKł,ADY 

PRZEMYSLU WEŁNIANEGO NR 3'; I 
Łódź ul. Sienkiewicza 70 

zatrudnią natychmiast: 

1) TECHNIKA-WŁóKIENNIKA 

Gdal1ska 77a. 

2) TECHNIKA-CHEMIKA do Wydzhlu Zaopatrzenia 
3) l\IAJSTRA TKACKIEGO 
4) MAJSTRA na SA:\IOPRZMNICE 
;n :\IAJSTRA na ZGRZEBLARKI 
6) '!'KACZY rrcznych i kortowych 

Zgloszenia przyjmuje Wydział Per!onalny. 

OGŁOSZENIE 

2421-k 

W oparciu o art. 46 ustęp 1 Ustawy o Spółdzielniach (jednolity tekst 
z dnia :?O. XU. 1949 r.) Kierownictwo Centrali Spółdzielni Ogrodniczych 
w '''arszawie, Okręgowy Oddział w Lodzi, ul. :.\Ioniuszki l-a, ogłasza zb:r
C'ic prowadzonego przeclsiębior!ltwa z dniem 1. I. 1950 r. na rzecz Centrali 
(1groclnkzej P1·zedsiębio1·stwa Państwowo-Spółdziekzego w 'Varszawie -
Okręgowy Oddział w Lodzi, po·IVolanego do życia Uchwalą. Komitetu Eko
nomicznego Rady :\Iini~trów z dniem 1. I. 1!!50 r. 11609-g 

I - SPOŁDZIELNIA PRACY 
„GRUPA INŻYNIERYJNO-TECHNICZNA" 

z odpow. udz. 
ŁÓDŻ, NOWOTKI 37, TEL. 192-48 

I WYKONUJE ROBOTY 
BUDOWLANE INSTALACYJNE lf 

I TOROWE KOLEJOWE. i: 

• 
OGLOSZENIE 

W oparciu o art. 46 ustęp 1 Ustawy o Sp61dziclniach (jednolity tekst 
1 clnia 20. XII. 49 r.), Zarząd ŁóclzkiC'j Spbld ?.iclni Ogrodniczej w Łodzi 

oirlasza zbycie z dniem 1. I. 1950 r. przedsi ębiOl'!;twa prowadzonego przez 
Lb'dzką Spółdzielnię Ogrodniczą w Lodzi na r zecz „Centrali Ogrodnifzcj" 
Przedsiębiorstwa Państwowo-Spółdzielczego w Warszawie Rejonowa Dele
gatura w Lodzi, powalanego do życia w Lodzi 7. dniem 1. I. l!l50 r. 13-u 

Nasi Czytelnicy zwracają uwagę.„ 
Utrudnienia przy sprzedaiy 

Nasz kore!'pondent z PZPB im. Józ~(a Stalina - tow. KORDOS - pi!l:e:' 
„W PDT przy ul. Piotrkow!kid 60 i w aklepacb przy ul. Ko~cielnej nie 

moż.ua o!tatnio nabyć talerzy głębokich inaczej, jak tylko raZf'm ~ talerzami 

Zamiast Ż"WCZeń plytkimi. O~erwowałcm kilka takich faktów i zauważyłem, że klienci 

Wfarzymy, że nasz apel zostanie 
podchwycony przez większą ilość ze
społów w łódzkich sklepach spół
dzielczych, zapewniając społecze11· 
stwu należytą obsługę w sklepach, a 
ekspedientom poczucie dobrze speł
nionego obowiązku i zadowolenia z 
wykonywanej pracy. Jel. 

el czę&io rezygnuj, w ogóle z kupna talerzy i wychodzą ze !klepu uiczadowo· 
· Zarząd Główny Związku Zawodo- leni. Wprawdzie koszt talerzy pł) tkich nic je~t wielki, ale dla niekLórFh 
wego Pracowników Przemysłu Wl6· go!-_pocly1i •ą one zbędne. Po co ,dęc mają je kupować?„. 
klenniczego w Polsce z okazji Nowe- l .1totnie, ta/de m;a/ei;nianie kupna jednego artykułu od nabymmi11 innPgo 
!JO Roku zamlast życzeń złożył na jest 11iedc>pus:::czalne. 1'aler;:e majq tę tdaściu:ość, ie łatwo tlukq się. Knżde 
Towarzystwo Pr:iyjaciół Dzieci sume I więc gospodaratu:o domowe powinno mieć bez utrudnie1i możność znstqpienia 
zł 50.000. ' bralmjqcych nc>wp11i. l'roaimy kierotmictu:o PU1' o u:~ja~nienie. 

Co usl-yszymy przez radio~ 
6.53 Sygnał czasu. 7.00 Audycja dla 

wsi. 7.15 Muzyka popularna. 8.00 
Dziennik poranny. 8.25 ~Iuzyka popu
larna. 9.00 Koncert organo'>''j'. 9.30 
·Muzyka voważna. 10.20 :\lttzyka. 
l 1.12 (L) „Od nas7.ych koresponden
tów". 11.22 (L) :\Iuzyka rozrywko
wa. 11.57 Sygnal czasu i hejnał. 12.04 
Dziennik południowy. 12.15 Xowo
roczny koncert rozrywkow~· w "7k. 
Malej Orkiestry Rozgłośni śląskiej. 
1:1.15 „.'\ieclr.iela na w;;i". 14.00 „U 
naszych twónów". 14.J O Koncert Pol 
skiej' Kapeli Ludowej. 14.40 „En:~e
niu;;z On;cg:1Y'-poemat Al. Pu;zk1-
na. 15.00 Kwadrano; muzyki lekkiej 
dwufortepi<inowej. 15.15 Koncert dla 
świetlic dziccięryc:h. 16.00 Dzienni;t 
popoludniowr. 16.20 „:\asze t'hór~· 
śpicwaja". 16.50 Pogadanka. 17.00 
„Wiązanki operetkowe". 18.00 „Se•1 

Zawiadomien·e Ubez9 e~zalni 
Ubezpicc7.alnia ~połeczna w Łodri 

pod,1je do wiadomości, że z dn:em 
l stycznia 195J r. 1ach·1nek b".lnkosy 
UIJczpiecrnlni w Narodowym Banku 
Polsklm Nr 11 zrn:eniony zostaje na 
Nr 448-816, natvmia~t rachunek Ube1 
rieczalni w PocztoK::lJ Kasie 0$ZC zę
drośti : PKO \'11-115, pvzost.ip bc7 
zmian. 

f°~orfiJa 
.nocy dyturują następu-Dzi siej~zńj 

jące apteki: 
Pabianirka 56 Antosiewicz, 

Piotrkowska 127 - Danielecki, Da
sz\'l'l>'kie~JO .'i9 - Gorczycki, Wscho
dnia 54 .-- Karlin, Zielony Rynek 37 
- Apteka Społeczna N'r 56, Lima
nowskiego 37 - Zt1górowska. 

wujaszka" - komedia J. Minkiewi
cza. 19.00 (Ł) „Slo\\·o o Stalinie" -
poemat Wł. Broniew!lkiego w oprac. 
radiowym i reż. 'l'. Markowskiego. 
19.20 :\!uzyka rozrywkowa. 19.30 Au
dycja wymienna. 20.00 Dziennik wie
t'zornv. 20.40 :\fuzykn. 21.00 Koncert 
1 ozry~vkowy. 21.35 ·Koncert Chopinow 
ski. 22.05 (L) 1\Iuzyka. 22.30 :\1uzy
ka tan<>czna - gra orkiestra P. R. 
'.]:J.00 Q3latnie wiadomości. 23.15 Mu
zyka tanecr.na. 24.00 (Ł) Koncert ży
cneń do 0.30. 

Ogłoszenia drobne 
---- - -·- ·---

:'IIATEMATYKJ, logiki, fizyki, che
mii udziela doświadczony profesor. 
Bandur~kicgo ~6 m.17. 11579-g 

DYREKCJA I'afatwowej Szkoly Tecl: 
niczno-Prz~m~·siowPj w Łodzi poszu· 
kuję wykładowcę historii (pełny wy 
miar godzin) od dnia 7. I. 1950 r. 

24:!4.-k 

ZGUBIONO: Kennkartę. leg itymację 
zw:ązkową i służbov•ą PSS. Porczyń
ska P.ozalia. 

DNIA 25. XII. 49 zgubiono !tcmpel 
Sprzedaż Galanterii Włókienniczej 
Ch. Dawidowicz;, Lódi, Pl. Zwyci~ 
stwa, Stoisko 292. Powyż~zy ste-:npe! 
unieważniam. 11610-g 

PllZYBt„~KALA się wilczyca. Al. 
1 Maja 48 m. 7. ' 1162~-g 

"""'OC 
WZ.YW AJ POGOTOWIE 

TYLKO W KO~lECZNYCll 
WYPADKACH! 

Telefony Pogotowia 
Ratunkowego PCK 

131-15, 117-11, 101-łoł 

~~ 

CE.NTD..1V..A HANDLOWA PRZEMYSŁU SKóRZANEGO 
LóD~. UL. CZACKIEGO 16 - TELEFON 280-10-14 

vrov.:adzi sprzedaż 
OBUWIA SKóRZANEGO, GUMOWEGO 
I TEKSTYLNEGO produ)~cji krajowej i zagranicznej, 
PASO W TRANSMISYJNYCH SKORZANYCH, UPRZĘŻY 
GALANTERII SKóRZANEJ oraz 
SKOREK FUTERKOWYCH 
Za pośrednictwe1~1: v\Tl:asnej sieci hurtowej - 16 placówek 

Wlrumej sieci detalicznej - 380 sklepów 
N a terenie województwa łódzkiego świat pracy może za

opatrzyć się detalic::,nie w n~tępujących sklepach: 
W ŁODZI: ul. Kościelna. 6, ul. Piotrkowska 4, ul. Piotr

kowska 73, · I. Piotrkowska 287, ul. Andrzeja 
Stmga 18-20, Bałucki Rynek nr. 1, ul. No
wotki 10, Pl::w Reymonta 5-6, ul. Piotrkow· 
sko. 207, ul. Nawr0t 41, ul. Wschodnia 72. 
KOŃSKIE ul. Piotrkowska 19 
GLO\VNO - ul. Rynek 12 
LOWICZ - ul. Zduńska 4 
OPOCZNO - ul. Sobieskiego 14 
OZORKOW - ul. Rynek 17 
PABIANICE - ul. Zamkowa 30 
PIOTRKOW TRYB . .:_ ul. Pl. Trybunalski 1 
PRZYSUCHA - ul. Kościus:::ki 1 
RADOMSKO - ul. Rejmonta 15 
SIERADZ - ul. Rynek 12 
SKIERNIEWICE - ul. Gr.Jeckiego 22 
TOMASZóW MAZ. - ul. Tkacka 2 
\VIELUŃ - ul. Sieradzka 2 
ZDUŃSKA WOLA - ul. Piłsudskiego 4 
ZGIERZ . - ul. Długa 16 
żYCHLIN - ul. Narutowicza 40 
KUTNO - ul. Królewska 7. 

-IKllla„ 
ADRIA - dla m!odzieży (Stalina 1) 
„Opowieść o prawdziwym człowie
ku" - godz. 14, 16, 18, 20, pora
nek godz. 11 

BAŁTYK (i\11.rutowicz.a 20) - „Bo. 
gata narzeczona" godz. 16, 18.30, 21 
poranek godz. 9.30, 12 

BAJKA (Franciszkańska 31) „Wscho 
dnie zaloty" - godz. 14, 16, 18, 20 

GDY~IA (Daszyńskiego 1) - „Pro
gram aktualności krajowych i za
granicznych Nr 1" - godz. 11, 12, 
13, 16, 17, 18, 19, 20, 21 

HEL dla mlodzieży (Legionów 2-łl 
„Na morskim szlaku" godz. 16, 

. 18, 20 - poranek godz, 10, 1:? 
MUZA (Pabianicka 173) - ,,Milczą

ca barykada" godz. 15.30, 18, 20.30 
poranek godz. 11 

POLONIA. (Piotrkowska 67) - „Pu. 
5telnia Parmeńska" I seria - god~ 
17, 19, 21 - poranek godz. 10, 12 

PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 75) 
„Pocałunek na stadionie" - god7., 
Hi, 18, 20 - poranek godz. 11 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) „Bi-
twa o Stalingrad" - godz. 14.30, 
16.30, 18.30, 20.30 

ROMA (Rzgowska 84) - „Wołga, 
Wołga" - godz. 16, 18, 20 - po
ranek godz. 9, 11 

REKORD (Rzgowska 2) - „Górą 
dziewczęta" dla młodzieży godz. 14 
„Niecierpliwość serca" - godz. 16, 
18, 20 • 

STYLOWY (Kili1iski<>go 123) „W1l· 
cze doly" godz. 13, 15.30, 18, 20.30 

śWIT (Bałuc·ki Rynek 2) - „lidzieś 
w Europie" - godzina l 2.30, 15, 
17.30, 20 

TĘCZA <Piotrkowska 108) - "Pu
stelnia Parmeńska" I seria .- godz. 
14.30, 16.30, ] 8.30, 20.30 

TATRY (Sienkiewicza 40) - „śpie
wak nieznany" - godz. 16, 18, 20. 
poranek godz. 9.30, 11.30 

WISŁA (Daszyńskiego J) - „Boga. 
ta narzeczona" - godz. 15.30, ld, 
20.30 - poranek godz. 9, 11.30 

Wl,óKNJARZ (Próclmika 16) - „Ali 
Baba. i 40 rozbójników" - godzina 
12.30, 14.30, 16.30, 18.30, 20.30 

WOLNOść (Napiórkowskiego 16) -
„Sumienie" - godz. 16, 18, 20 -
poranek godz. 9, 11 · 

ZACHĘTA (Zgierska 26) „l\lilcze•ll~ 
Jest złotem" godzina 16.30, 18.30 
20.30 - poranek godz. 9, 11 

P.b;-,ł'WOWY TEATR 
im. 8TEFANA JARACZA 

(ul. Jaracza 27) 
Dziś o godz. 1Wł15 premiera sztuki 

Anatola Surowa pt. „Zielona. ulica", 
w tłumaczeniu K. Chmielewskiego. 
Udział bioq: Zofia Ank\\·icz, Ewa 
Krasiejko, Zofia i\Iolicka, Zofia Petri, 
Halina Racięcka, Ryszard Barycz, 
Seweryn Butrym, Adam Cyprian, 
Stanisław Dąbrowski, Emil Karewiez, 
Henryk Modrzewski, Leon Luszcaew
ski, Jerzy Szpunar. - Reżyseria Iwo 
Galla, dekoracje - Ewa Soboltowa, 
muzyka M. Blantera. 
PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
(Daszyńskiego 31, tel. 123-02) 

O godz. 19.15 „Brygada szlifierz.a 
Karhana". 

Zni i:ki dla studentów · t'zlonków 
Związków Zawodowych wa';;ne. 

PA:śSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

(ul. 11 Listopada 21, tel.150-36> 
Codziennie o godzinie 19.15 ,.Rnz

bitki" - komedia w 4 aktach Józefa 
B!i2:i1iskiego, z udziałem A. Dymszy, 
P. Jlelewicz-Ziembińskiej, W. Walte
ra, W. Ziembińskiego i innych. 

Kasa czynna od 10 do 14 i od 16. 
PAŃSTWOWY TEATR ż\'DOWSKI 

ZESPół, MDZKI 
(ul. Jaracza 2, tel. 217-19) 

W n ied:delę, 1 stycznia 1050 roku, 
W oparciu o art. ·1G ustęp 1 U.:;tawy o Spóldzielniach (jednolity 

tekst z dnia 20. XII. 49 r.), Kierownictwo C.S.0. Fabryki Przetwo-

o goJz. 19.30, po rai o~ta Lni „illóJ 
" ~' n". 

rów O\Yocowych i Konserw w Łodzi, ul. Wólcz:ińska 45 _'47, ogłasza 
TEATR „OSA" 

(Traugutta I, tel. 272-70) 

zbycie przedsiębiorstwa z dniem 1 stycznia 1950 roku na r zecz 

Centrali Ogroclnkzej, Przed siąbio1'3tw11 Paf1~twowo - Spóldr.ielczego 

O goa z. i:i.;:;o - ,.Romąns z n:;
.lcwilu" z udziałem T.Wesołowskicgo. 

w ·warszawie, Przetwórnia Owocowo-'\\' arzywna w Łodzi, ul. ·wól-

C' za1i s1.-" .Nr ,!5,'47. 
KlERO\VNtCT'i\"0 C.S.0. 

FABRYKI PRZETWORÓW 
OWOCOWYCH I KO, ' SERW 

w ł,odzi 

Tr::ATR l\Ommn MVł:rcz:;.;EJ 
,.Lt:TXL\" 

O godr.inie 19.15 ,,Ptas1:uik z T::· 
rofu" - operetka w 3 aktach ~L We· 
::ita i He!da. Udział bierze cal:v r.e
·:pó l arty.:;t)·cr.ny. Chór - Bal~t -
Orkie;;tra. Bilety do nab~·cia w ka. 
ti:e teatr~ od godz. 10 do l?, i od 17. 

~~ 

z t?2-k 

1 

W niedzielę i święta l.:a~a cz~·n1H\ od 
godz. 11. 

00c:l0000000000<'.)<:)0<1'000<!>0<DCD0000:::J00000000Gl0C!>000000000 D - 0 I 0032 
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